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źródd ni~ ocy. 
Wszyscy znawcy stosunków rosyjskich, 

zarówno ci, oo na miejscu mogą czynió spo~ 
strzeżenia, jak i zdaleka przygląda.i:!CY się 
obecnemu stanowi rzeczy, stwierdzają je
dnomyślnie, że Rosya popadła w niemoc, z 
której podnieść się nie może. Widzą to 
Rosyanie, widzą i cudzoziemcy. Jedni i 
drudzy zastanawiajt! się nad źródłami, nad 
przyczynami tej niemocy. Starają się dać 
-Odpowiedź na pytanie, skąd się ta niemoc 
bierze. 

Kwestya ta staje się gorącą, palącą nie8 

mal, zwlaszeza w chwili, gdy rząd :rosyjski 
zdecydował się wejść na inną nieco niż do· 
tyohczas drogę, gdy zgodził się na zwołanie 
Dumy, gdy usunął tego, kto temu zwołaniu 
najbardziej był przeciwny, - Goremykina. 

Znamienny w tej kwestyi jest glos ko
respondenta ,,Journal do Geneve", Rosya
ninał dobrze znającego swój kraj i swoich 
złi!mlk6w, a patrzącego na stosunki rosyj
slde. bez uprzedzeń. Twierdzi on, ie. Ro-. 
sya choruje na - hezezyrmosć, że ehi;:rrobę 
tę wywotuje, hamująca wszelką działalność 
społeczną~ biurokracya. 

„Ra1ya-pisze ów korespondent-jest· jak 
ów wię~eń, który widzi świat tylko 
przez kraty swt:go okna \vięziennego. Na
:rod rosyjski !iCZf.H~Y lH:'Z mała 180 milio~ 
nów, miłujący polu)j więcej niż wszystkie 
inne na:rody na świecie, pogodził się z woj„ 
ną, więooj nawet, ehee jej, ·wyczel..'11je zwy-
oięstwa. . 

Niada"!.\no temu pnse1 Szu1gin, jeden z 
najumiarkowańszych nacyonalistów rosy.i
skfoh oświadczył w swoim „Kijewlaninfo••: 
'„Wojnę musimy prowadzić dalej, mmdmy 
doprowadzić .i11 rlo ko:riea, a końcem tym bę
dzie uniemniHwlf'nfo powtórzenia się rnz 
jeszcze takie.1 wojny. A osiągnąć to mo
żna jedynie przez ~alkowite pokonanie pań
stwa, które tę wojnQ 'W}'Wolnto". 

Pogląd Szulgina, --· to pogląd niemal 
całego narodu rosyjskiego, to pogląd \\'szy~ 
atkich jego priedstawicieli, bez względu na 
obozy, wykluczając: tylko krań<-.ową prawi~,ę 
i krańcową lrni•icę~ które, wyc~hodząe z dya. 
metralnie przeciwnych założeń, zhiegaję 
się w u:znaniu, iż należy ,ją jaknajprędzej 
doprowadzić do koiica. 

Więc cały naród rosyJski chce wojny 
i chce ją wygrać. Ale chęci nie zawsze -
a nawet rzadko kiedy idą w parze z można
.kią. Cały naród rosyjski chce przyczynić 
elę do zwycięstwa. Ale nie może. ,~Kilku 
ludzi - pisze wspomniany korespondent 
,,Journal de Gernwe" -.~~· opartych o potęż
ną machinę biurokratyczną z jednej strony. 
a z drugiej o przyZ\vyczajenio odwieczno 
narodu ros)',fskiego do poddmfozej niewoli, 
odrzuca z uśmiechem pogardy o\ve dobre 
ehęei narodu rosyjskiego. m.itrm~a zwracał~~ 
ee .się doń ręoo, wycięgnicte jakby w modH
tw1e błagalnej. Tych kilku ludzi odpowia
da l'!a objawy dobrej chęci· całego narodu: 

.- Choocie pracować dla obrony cesa
rza i mateczki Rosvi? Doskonale! Afo 
p:ra.oowa~ musicie nie' InacŻej, jak wecUng 
na3zego kaprysu, a zawsze pod kir;>.row11ic~ 
twem naszegc1 knuta. 

wielkie tworzą się rzeki. Ale pochodzenie 
foh jest wspólne> jednaki też ich charakter. 
Z tego głównego źródła wydobywają się 
dwa glóvme prądy: zakaz mówienia, zakaz 
działania. 

Duma rosyjska wszystkie swe siły, 
wszystką swą energię skoncentrowała w 
krytyce rządu. Na nic innego nie zdobyła 
się> bo się zdobyć nie mogła. Mówiła tyl
ko., Ale i to mówienie sprzykrzyło się rzą
dowi. Odroczył Dumę we wrześniu, a na„ 
stępnie 1,odraczal" ją w dalszym ciągu aż 
do ustąpienia Goremykina. 

Wspomniany wyzeJ korespondent 
„Journal de Geneve" pisze o tego rodzaju 
postępowaniu, że odrodczenie Dumy we 
wrześniu roku zeszłego było wielkim błę· 
dem . polity"2nym. Odroczenia zwołania jej 
w listopadzie było większym jeszcze blę
dem, jako logiczny wynik pierwszego. Ro. 
sya nie podniosła się z pod tych dwóch efo„ 
sów. „Wszystkie prawie kraje wojujące 
miały, - pisze - w dłuższych lub krót
szych odstępach swe posiedzenia parlamen
tarne, swe mowy, brawa, konieezny wyraz 
zgody. Nie do mnie na.leży sąd, czy im to 
zawsze wyszło na dobre. Rosya, więcej, niż. 
którykolwiek naród, i dla powodów, któ
rych tu nie będę powtarzał, potrzebuje 
swej Dumy, która jest jej przewodnikiem. 
Zwleka się az do ostatniej chwili. Niev.'Y„ 
końezenie budżetu, podawane jako powód 
odróezenia, bylo tylko pretekstem. Podczas 
pokoju nie c-t:ekano nigdy z otwarciem se~ 
syi na ukończenie prac komisyi budzeto
wej, a. po drugie, chociaż rząd złożył pro- I 
jekt budżetO\\'Y miesiąc przeszło po termi~ 
nie przepisanym, to prace komisyi byly 
pod koniec listopada dostatecznie przygoto
wane, by można było bezpośrednio rozpo
cz~!6 dyakusyę". 

A zakaz działania? Zjazdy ziemstw, 
miastt pr.wmysłu wojennego, prawie że roz.. 
pęd~ono. Niedawno temu przedstawiciele 
gield ode:;zli :t gabinetu ministra z odmow~ 
ną odpowiedzią na 11odanie o pozwolenie 
uri:ądzenia zjazdu. „Stowarzyszenie eko.
nomiczne", jedna z najruchliwszych, naj„ 
<.mergfoznie,i~zych instytucyj rosyjskich zo-
8bda niemal po~rzeb1ma przez rząd. Komi„ 
tefowi prz.emystu wojennego zakazano urzą
dzenia zjazdu p.rzedstawicieli fabryk, pro
ponownnogu celem ujedno8tajnienia dzia~ 
łałnośei. 

To tylko cząstka szerokiej „dzialalno.. 
ści zakaz!lwej" rzadu. A e.ala ta dziala1$ 
ność motywuje się- wciąż jednem i tem sa
mrim: to należy do kompefencyi władz mi
nisteryalnych. żaden rząd na świecie nie 
strzeż.o tak zazdrośnie swoich kompetencyi, 
nie chcąc podzielić się niemi ze społeczeń
stwem, jak właśnie rosyjski. 

Opieka biurokratyczna w Hosyi, rozta
czająca Sif: nad calem rosy,fsldem społe
czeństwem~ - to jest główne źródło nie
mocy, w .inkiem Rosya pogrąża się coraz 

· hardzie,f. Ta opif'ka biurokratyczna, kie:ro~ 
w~ma przez kamaryłlę, której członkowie 
!rzymają się za ręr.e a równocześnie wza
Je~mie przeciw sobie intrygują, - sprowa~ 
dz1fo Hosyę na drogi, prowadzące do ruiny, 
do upadku 

.Tuż cesarz Mikołaj I wskazał na te o
piekę hiurokrałyczn~, jako na zło, które 
byfo główną 1>rzyczyną przegrrnia kampa
nii krymskiej. W ciągu p6l wieim zfo roz
rosło ~ię do rozmiarów potwornych i pro

I :1pad?jcJ .ręce, wychtgane hl:aga1nie. wadzi do przegrania kampanii o wiele po-
. I mzwu:nva1ą się dobre elv•ei, niczom mgła • • · j · l · k · · d za pcdmuchem • l:. wazmo.1sze, o wie e w1ę sze1 mż taz prze 

' • · . mroznego wiatru. lat piQćdzicsięciu. 
To Jest glowne, zasadnicze źródło nie-

m.oey, ~ której naród rosyjski podnieść się I 
·me m;>~e. Reszta to ~trumyki, tr~skające z 
iego zrodla; trl~~m1 zo strumyków tych l 

om~ikat niemiecki. 
BERUN. (Urzędowo). Wielka Kwafora. Główna <fonosi 10-go lntet;o: 

Wschodni teren walk: 
Wojska austryaeb-węgi;.•r:,!. ·~ grupy wojskownj generała Lin~ingen.a, oraz l'łrmii 

generała hrabiego Buthmera o<J.parły ataki słabych oddziałów nieprzyjacfolskich. 

Bałkański walk: 
Nie nowego. 

Zachodni teren 
Wojska nasze odebrały Francuzom na. półnoenym-zarhodzie cd V im y 1\<ięb~ 

kawałek rowu i odzyslfaly w okoliey N en v i l l e utrat-On~ dawniej wyrwę. Do ~ k 
naszych dostało się 52 jeńców i 2 karabiny maszynowe. 

Na południe od S o m m e wiefo1..Totn.ie odparto francuskie ataki czę~ciol!le. 
. Bozpośrednio na. północ od B e e q u i n c o u :r t powiodło się nieprzyjacielowi 

wtargnąć do małej części naszego rowu prztH.lniego. 
Na wzgórzu C o m b r o s zrujnowaliśmy przy pomocy wysadzenia nieprzyjaeiel~ki 

korytarz minowy. Francuskie wysadzenia min w W o g e z a eh na północnym 
wschodzie od O all es pozostały bez rezultatu. 

Komunikat austryacki. · 
WIEDfu~. Urzędowo donoszą; 10-go lutego: 

Rosyjski teren walin 
Tak na froncie wołyńskim jak i wsehudnfo - galicyjskim rozwija, 

wt.zoraj wzmożoną działalność, skierowaną przeciwko naszym strażom przednim. 
Wśród armii arcyksięcia Józefa Ferdymuufa ponowni~ pop:rowaflzU on na rozma.i~ 

tyeh punktach oddziały wywiadowrzcJ ai; do rozmiaru jetlnego batalionu~ przeciwko na= 
szym Uniom zabezpieczonym. Zwłaszcza w mMnku Hórno·austryatkiego pułl!I llfo, 
elwty N:r. 14 doszło do zaciętych walk straży które trwały takie w ci~gu 
noey i z a ko ń e z y ł y s i ę w r e sz r.i o z u p c In fHll p r z e p ę d z e n i e m n h~ 
przyj a ei ei a. Około yu:nrnego sz:r,zep;;ólnie ntukowan.ego os.uuleowania naUeieylt:snrv 
przesr.lo 200 pofo~łych Rosyan i ·wzi{:Hśmy wielu jeńf'.l'.hv. 

Nasze przednio poste:runld na. JHllnornym-znrhodr.fo oii Tar n op n I a ri~-:niPi 
walczyły zaciekle w nocy z dnia wezorajszeg3 na dlisil'j!!zy. 

Rosyanie ponownie nal}adli na wzniesimrn o ł«łi>«„>llt••n 

Rjm z ostatnich komunfkatów, zosf:ali ,1n1~u.~.l). „ ... "'"u''"·'"" za 1mnuH·~ h.Ol~.tri!Ul.\Kll, 
Na grrmfoy bessarah~kiei landwera l.:',...,,:~„~.rfł "'"."'"'"'"1" J,atalion ro~ylski i dobue 

zbudownej ~zyeyi przedniej, ku stanowiskom głównym. 

:ufo szczególnego. 

oj n a. 
Gdy rzucimy okiem na mapę w~mlwd~ 

niego terenu walk, spoP>trzeżemy, iż 110czy
nając od Dźwińska bojowy front nif'micc
ko-rosyjski biegnie w kierunku polmlnio
wy111 prawie :ró\\ną i;nią i prz{;cinając gm~ 
nicę Galicyi wschodniej, przebiega ponad 
Strypą, a po tem przechodz<!C na toryto· 
ryum Bessarahii (na zachód od ChcPinm), 
dochodzi do granicy Rumunii. Na północy 
od Dźwińska front biegnie nad Dźwim1, :i:a
ginnjąc si~ w kierunku półnntno-zachnd
nim i dochodzi na zachód od miejscowości 
Szlok do zatoki Hyskiej . 

Ze względu na równiu~k~ linię f mntn, 
w chwili rozpoczęo~a ofonz~· .w tak Niemr,y, 
jak i Rosyanie będą posi'"' r6wne szan~ 
se zwycięstwa, che izi tylko o tot kto roz~ 
pocznie kroki zmwepne i ezy obierze w t:1m 
celu dogodny nunkt 

Zastępca !l!~mfa :yz:btbu ~n«'ndnego 
von n oehr 

f;'f'Hhirn~•!>::;::Mf'·~ ~ poruunik. 

;ni~WlHH, na 
oraz na sk1r"lVdf11~h 

t. j. na' fr••nele 
l'llimlziol, luh rltritmJlmi'.iW1r:m 
ca rmnmh;ka. 
. (hiY?Y. Rosyoni,? :rozpoczęli ofonl.}'\Vt 
Jfldno~ze~nw wzdlaz frontu~ t. j. n,., 
im~e;;t1."',:1::ni otl z'l~oki nż do grani-
cy HumunH, mogliby najv;:it;>k!<izo wi" 
doki powodzenia, }.:}~7 to niemo 
żehną do wykommin w tych l\ 

jnkid1 :c-1ię oli1~tnie lbsy;mieznajtluja. Pr:lf'<dr· 
w;:;zystkiem wzdłni e1tk;,;o frontu mtrnielihs 
oni 7.grommh:ie ki.łka tnilfon6w Judzi, poza 
nimi odpmviednh~ ilo~;~ rezerw~ no i music· 
Hhy po~iadal: 01~ronmn ilost~ artvlervi 
kie~o kaU:)ru zaopatrmnej w amunicyę. w 
poT'owmmin :i; prz~wu?.riJt'.H':!l Jiczelmh; arty
h•ry~ pmfatw centralnych. Rm;yanie tego 

_ ni.;} i::.a w stanie Uf\Zynić. !.fogą więc Ros,)'a.w 



nie rozpocząć ofenzywę tylko na poszcze
gólnych częściach ogromnego frontu. 

Przypuśćmy, źe dowództwo rosyjskie 
l.~romadzi odpowiednie sily na froncie je„ 
zioro Madziol - Pińsk i tu zechce przcla~ 
mać linie państw centralnych. Jeżeliby 
Rosyanie rzeczywiście posiadali taki za
miar, wówczas musieliby przedewszystkiem 
przełamać ·silny i dobrze zabezpieczony 
front niemiecki, poczem wypadałoby im to~ 
czyć ·walki na trudnym terenie puszczy Bia
fowieskiej, oraz zdobywał: twierdzę Brześć 
Litewski na południu, a Grodno, Wilno i 
Kowno na północy, co pociągnęłoby za so
bą ogromne ofiary w ludziach, a jednocze
F.nie spowodowałoby wielce niekorzystne 
dla Rosyan położenie, ponieważ wygięliby 
linię frontu w jego centrum ku zachodowi, 
przez co byliby okrążeni przez nieprzyjacie
la z trzech stron, t. j. od północy, zachodu 
i południa. Nieprzyjaciel groziłby armii ro
syjskiej każdej chwili przełamaniem skrzy
deł i okrążeniem. Z tego powodu rozpo
czcta w tym punkcie ofenzywa, chociaż mo
głaby przy znacznych ofiarach osiągnąć po
wodzenie, jest nadzwyczaj niebezpieczn~ 
dla strony prowadzącej ją. Podczas ostat
nie.i wielkiej ofenzywy, jaką prowadziły 
państwa centralne na wschodzie mieliśmy 
sposobność podziwiać przełamywanie w ten 
sposób fronht rosyjskiego przez armię feld
marszałka :Maekensena. Były to z jego stro
ny kroki wielce ryzykowne, znając jednak 
doskonale taktykę przełamywania frontów, 
umial on zawsze doprowadzić do z\vycię" 
stwa i wyjść z niebezpiecznej sytuacyi, jak 
to miało miejsce chociażby podczas bitwy 
pod l:.odzią w grudniu 1914 roku. 

Największe widoki powodzenia osią
gnęliby Rosyanie wówczas, gdyby zdołali 
przetamać front niemiecki i austrvacko-we
gierski na skrzydłach, przez co mimowoli 
musialoby się cofnąć centrum. Jest to jed
nak manewr dość trudny do wykonania, 
przedewszystkiem z tego powodu, ie znacz
na odległość pomiędzy obydwoma skrzy
dłami utrudnia ujednosta.inienie akcyi, do 
czego przyczynia sie brak środków komu
nikacyjnych poza frontem rosyjskim. Dru
gą· trudność w przeprowadzeniu tych ope
racyi stanowi bagnisty teren wzdłuż połu
dniowego brzegu Dźwiny, oraz sławne błota 
pińskie na skrzydle południowem. Wresz
cie trzecia, zdaje się najważniejsza .prze
szkoda, to czujność armii sprzymierzonych 
pod wodzą takich generałów, jak na skrzy
dle północnym feldmarszałek Hindenburg, 
a na skrzydle 'południowem generałowie 
L~, Boełnn-Ermoli, hr. Boiłmer i 
P:flan.cer - Baltin. 

R08y8Die mogą również rozpoeząc 
gwałtowną of enzywę tylko na jednem skrzy
dle, a na drugiem maskować ruchy zaczep
ne, ażeby ,1 w ten sposób angażować sily 
przeciwnilfów. Jeżeliby się rzeczywiście 
chwycili tego sposobu, to musieliby przede
wszystkiem przełamać centrum skrzydła 
p&nocnego, ponieważ obejście go ponad 
zatoką Ryską, byloby wprost niemożebnem. 
Przełamanie zaś, mogłoby nastąpić pomię
dzy Rygą a Dźwińskiem, co znów jest rzeczą 
bardzo trudną do wykonania ze względu 
na to, źe wojska rosyjskie musiałyby prze
kraczać szeroką w tym miejscu Dźwinę, 
pod ogniem licznych bateryj niemieckich 
umieszczonych na silnie zbudowanych pozy
cyach. 

Co się zaś tyczy operacyj na skrzydle 
południowym, to przed miesiącem mieli
śmy n.ajlepszy dowód ~irzymałości frontu 
austr.~węgierskiego. Jeżeliby z chwilą na
dejśda odpowiedniego momentu rozpoczęła 
ofenzyv;ę strona przeciwna, t. j. państwa 
centralne, to najbliższym ich celem byłoby 
zdobycie Rygi i Dźwińska na północy, Miń
ska ·w centrum, R6wna na południu, oraz 
wyparcie Rosyan z zajmowanego przez nich 
skrawka wschodniej Galieyi i posunięcia 
się na Podole ku Kijowowi. W ów czas bez
wą.tpienia wystąpiłaby po stronie państw 
centralnych neutralna dotychczas Rumunia 
i wkroczyłaby do Bessarabii, co byloby o.. 
stateczną klęską Rosyi. 

Nie przewidując ostatecznie czy i o ile 
sprawdzą się nasze przypuszczenia, stwier~ 
dzamy, że stanowisko armii państw central
nych na ealej rozcią~·łości terenu wschod
niego jest nadzwyczaj korzystne i zape
\Vniające im zwycięstwo. 
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Posiedzenie skupsztyny w Rzymie. 
Jak to już doniosly depesze, około 60-u 

e1'lonków skupsztyny serbskiej przybyło przed 
kilku dniami do Rzymu i próbowalo odbyć 
tam ·posiedzenie, ażeby w ten sposób, w bra-
1.-u rządu serbskiego, który, jak się zdaje, cal
kowicie przestal funkr.yonować, powiadomić 
mocarstwa koalicyi o sprawach i życzeniach 
ludu serb~kiego. Posiedienia zaś improwizo" 
wanej w ten sposób skupsztyny odbywaly się 
w sali konferencyjnej hotelu „Quirinal". Zna-

GODZINA: P O• r; S K I. 
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; miennem iest, li z góry postanowiono, że pra- M. omory·~1 rz:1du ·~usa.r(lko-n·1om1·Bck1"ogo 1· najmniej nie odnoszą się tylk,o do stręf$', -wo; I sa koalicyi nie o zebraniu tem ani wiedzieć U I! U I) . · jennej kolo Anglii, lecz .są ~ażne ~na.- lileQgra• 
ani pisać nie będzie. Naturalnie, wywnętrza- • h niozony teren, polożony 1est JaknaJw.iększy na~ 
nia się poslów serbskich byty tego rodzaju, O ozbrOJODJGk StfitkaGh towarOWYG • eisk na trzymanie ich w tajemnicy, najwidocz-
że podanie ich do Wiadomości publicznej nie niej w tym celu, by sprzeczne z prawem mię. 
przyczyniłoby się bynajmniej do ułagodzenia Telegram w?asny ~,Godz. Pol.·•. deynarodowem i zapewnienimni · angie1skiemi, 
tarć, dających się zauwaźye pomiędzy poszeze- Berlin, 10 lutego. zachowanie się okrętów towarowych pozostał<> 
gólnymi uczestnikami koalicyj. ukryte tak przed nieprzyjacielem, iak i przed 

Przewaźna część mówców przemawiała za „Norddeutsche Allg. Zeitg.'_' p~blik_uje dziś neut:ralnymi. .. . . . . . . _. . . - . . 
przystąpieniem do porządkowania stosunków memo~yal rządu . cesarsk?-menneck1ego w . . 3) 'Yedlug tego Jasnem 1e~t, ~e uzbrP)Olle 
w Serbii, a to na podstawie zawarcia oddziel- I sprawi~ traktowania uzbroJonych sta~ków to- ·1 ang1els~1e okręty_ fo~arowe ma1ą .urzędo~e 
nego pokoju. Występowano też ostro przeciw waroWJch: . Me~ory~! .rozesłany dziś zos~l p~lec~me ~radzieckiego napa®?1a na. ni?" 
środkom zarządzonym przez rząd serbski już przedstawlClelom panstw neutralnych w Berh~ m1eckie lodzre podwodne wszędzie, gdzie Je 
po rozbi~iu armii serbskiej. nie. Do memoryalu do?_ączono liczne d~Ir:1men· spotkają w swej _blizk~ści, a zat~m • bez~zględ-

Do prezesa ministrów Pasicza zwrócono ty, a s.am on rozpada sili'.. ~a eztery .cz~sc!. • n~go prowadzem~ wo3ny ~r~ec1wk~ :i~m~ Po- _ 
się, aby zechciał uczestniczyć w zebraniu, . ten Pierwsza z tych c~ęsc1 dow.odz1,. ze J~szeze meważ reguły ~OJU! morskieJ An?ln JeJ s~rzy. · · 
jednak odpowiedział, ie ponieważ skupsztyna przed :VY~uchem W?Jny rząd angielski d~ mierzeńoy przy:mu1ą. bezwzględme, nalezy u- ~ 
nie została zwolana przez króla, jak tego wy- przeds1ęb1~rstwom . zeglugowym sposob:iosć waźać, że dowod ~en zostal ~rzeprowadzony 
maga ustawa zasadnicza, więc i uchwały z~opatn;e"?-ia statkow towa;owych w dz1ala. także co d;> uzbr.oJony~h ?lm,!:ow· tow~rowyeh 
zaimprowizowane w Rzymie nie mialyby M~an~w1:cJe 2~ ma:e~ 19~3 r. owezesnY. lord ~d- innych pm:istw meprzyJac1~lsltich. 
żadnego znaczenia. nu:a11:cy1 ~gi~skie3, W1llston Chureh!-11! zlozył Rozdział ezwarty br~m1: .•. , . . . „ . .. 

Zebraniu przewodniczył Milan Borerowic, w 1zb1e m~~zeJ bardzo sz~zególowe oswiad~ze- 1) Wobec tych okoliczn~sru mepr~1ę.ciel.o 
poseł z Ochrydy, który od dawna już agituje ni~ o t~m, iz .rz~d ma zarrua; dostarc~yć angie1- skie okręt?'. tow~rowe; uzbrojone w dz1~a, nie 
za zawarciem przez Serbię pokoju oddzielne- sk1m .P1:e~siębrnr~two~ zeglugo'Wjm armat, mogą roście oobie prawa, aby byly uwazane za . 
go z\ państwami centralnemi. amumcyi i odpowiedmo wyszkolonego. P?rso: spokojne okręty handlowe. Dlatego niemiee-

Przebieg zebrania, według relacyi wycho- nelu,. a to w tym _celu, by mogły .0n~ cwic~yc kie okręty wojenne otrzymują rozkaz. aby po 
dzącej w Lugano „Deutsche Korrespondenz zalo.g1 swych ~tatkow w obchod:enm s~ę z dz1a- pewnym, krótkim czasie, uwzględniającym in• 
rur auswartige politik" byl następujący: lam1. T?w. zeglu.~o:"'e chętnie przy;1ęly pr~- teresy neutralnych, obchodziły się z n i· 

PoselLapszewic z Pristiny, który już daw- pozycyę ~ rze~z~wis~ie, ~ara.z po .~buc~u.wot mi, jak z o kręt am i·w oj en il Y mi. 
niej zwalczal gabinet Paskza ·wystąpił z wnio- ny, kr~zo~.1ki mem1eckie . stw!erdz1ły, iz 2) Rząd niemiecki zawiadamia o tem pań
skiem wysiania delegacyi do króla Piotra z :vszystkie liniowe okręty angielskie są uzbro- stwa neutralne, aby mogły . SWJeh obywateli 
żądaniem, aby il:oźył koronę serbską, gdyż ani JOne. . . . . • . przestrzedz przed powierzaniem swego :tycia i 
on, ani jeg-0 synowie nie będą mogli jej za.. • w_ drugn~. rozdziale ~skazuJe ~d me- mienia uzbrojonym okrętom towarowym 
trzymać. Pasicz też powinien ustąpić. Nie mo- m1eck1 na to, iz władze angielskie us~liły dla · państw, znajdujących się na stopie wojennej z 
żna wYmagać od mocarstw centralnych, aby swych okręt?w ha;idlowych zasadę, ze .nawet państwem niemieekiem. 
traktować mialy z temi osobami, które uwa- będ~c uzbro1onym1, tak. dlugo zachowuJą one -----
źają za glównych sprawców wybuchu wojny SWÓJ charakte~ spokOJll~ch . statków towa- l Komunikat turecki. 
obecnej. Nie podobna też zatrzymać na stano- rowych, dopóki poslugu1ą się swem uzbro
·wiskach przewodnich tych ludzi, którzy Ser- jeniem wyłącznie dla swej obrony. Natomiast 
bię wprowadzili na drogę zgubjT. Rząd serbski dl~ uzbrojo~ych ok~ętów rząd. an~elsk! ~osta
wbowiązał się wprawdzie,. że nie zawrze po- ~il zasadę, ze. nal~zy obc~odz1ć s1~ z i::1m1. t~ 
koju oddzielnego, po tem jednak, jak hanie- Jak :z okr~ta_m1 WOJennyn:1. Rz~d niemiecki n:e 
hnie postąpiły sobie mocarstwa koalicyi wobec pozostawił Jednak wątpliwości ?<> ~o ~ego, ze 
Serhii, liczyć się niema potrzeby. Sprzymie- okręty towaro~e wskutek uzbroJ~llla s:ę w ar
rze1icv wcale nie ujawnili zamiaru ani nawet maty, otrzymu3ą charakter WOJenny 1 to bez 
nie okazali dobrej woli co do ratowania Ser- różnicy, czy działa służyć mają do obrony, ezy 
bii od zguby. Można poniekąd jeszcze zrozu- tez do ataku. Państwa neutralne częściowo 
mieć i wybaczyć że .pomoc woiskowa nade- przylączyly się do zapatrywania angielskiego, 
szla zb:';1: późno, '1eez nigdy narÓd serbski nie 

1 

częś~iowo :aś zajęły wrę. ?z przeciwne stanowi· 
pogodzi się z postępowaniem ezwórporozu- sko 1 podciągnęly uzbroJone okręty towarowe 
mienia po upadku. Ani Anglia, ani Francya, stron wojujących pod regułę obo"'iązujące pod 

Konstantynopol, 10 Iuteg" 

Glówna kwatera donosi 10 lutego: 
Front kaukaski i front Iraku:. Nfo wame- .· 

go nie zas:ilo. · 
Dnia 6 lutego Ilota rosyjska . 'ostrzeliwała 

port węglowy Zunguldaku, .. nie \Vytządzająe :. 
szczególnych szkód. Jeden z okrętów nieprzy„,, 
jaeielskich, który bral udział w tej walce, zo
stał torpedowany przez jednę z naszych · l9dzi 
podwodnych. 

ani Rosya nie uczynily nic absolutnie dla il:a- względem neutralności okręty wojenne. 
godzenia nędzy, raczej patrzyły ze spokojem, Trzeci rozdzial memoryalu brzmi- jak na-

Front dardanelski: 7 lutego na wysokoś~i 
Jeniszeiru krążownik nieprzyjacielski' wyr.zu• . 
cil dziesięć granatów w kierunku wybrzei'i 
TC'ke Burun, nie wyrządtiwszy szkód. . · 

jak tysiące Serbów ginęly z glodu i nędzy. stępuje: 
Gdyby Serbia wstrzymywała się z rozpoczę- 1) W ciągu trwania wojny przeprowadzo-

Artylerya nasza zmusiła dó ucieczki 
wiec nieprzyjacielski, który przecf polu~ 
przelatywał nad Sed ul Bahr. W obawie· · 
ogniem naszej artyleryi Iatą.wiec ~<U. 
kierunku Imbros, ścigany przez jede 
szyeh latąwców. 

" !~: . 

Komunikat rosyjs~i. 

ciem układów pokojowych do uko:ńczenia woj- no uzbrojenie angielskich okrętów towaro- . 
ny, wtedy z wszelką pewnością jako państwo wych coraz szerzej. Na podstawie sprawozdań 
zniknęłaby z widowni, gdyż państwa central· niemieckiej marynarki wojennej znane są. li
ne postav.1ą Anglię, Francyę i Rosyę w tak czne przypadki, w których angielskie okręty 
trudnem potóźeniu, te 'beż współczucia i skrlt..t towarowe nietylko stawialy zbrojny opór riie
pułów poświęcą swyc.h słabszych sprzymie- mieckim okrętom wojennym, lecz ze sweJ stro
rzeńców, ażeby tylko możliwie więcej wytar- ny b e z p o w o d u p r z e c h o dz il y d o a· 
gowaó dla siebie. tak u na nie, przyczem często p o s l u g i w a~ 

Wielu mówców zażądalo wyjaśnień w ły się fals z y we mi, f1 ag a mi. Do mem~ - _Petersburg, 9 Inf, ... ,,,,"'•·~·"' 
sprawie gdzie się znajduje serbski skarb pań- ryału doląezony jest załącznik, w którym wyli- Wielki sztab generalny donosi ><..„ ...... „,, ... 
stwowy. W edlug wskazówek rządu, zasoby ezono cały szereg takich wypadków. Z tego ze-
banku państwa uratowano i przeniesiono do stawienia, w którem z natury rzeezy tylko tego: , 
I<'rancyi. Według wiadomości wiarogodnych o- część takich wypadków mogla być umieszczona Fr~nt zachodni: W okolicy Rygi ceyll• ' 
trzymanych z Paryża, suma, złożona we Fran- wynika, że to zachowanie się nie ogranicza się ną jesl ciężka artylerya niemiecka. . Nasza. · 
cyi, przez rząd serbski przedstawia tak małą tylko do angielskich okrętów towarowych, lecz artylerya odpowiada z powodzeniem;·. 
k-wotę, że wedlug wszelki.ego prawdopodo- przeciwnie przyklad Anglii naśladowały talcie Na pozycyach pod Dźwińskiem ogien', · 
bieństwa musiały tam mieć miejsce wielkie okręty towarowe sprzymierzeńców Anglii. działowy i karabinowy był nieco bardziej o-
naduiyei~; ~a~iez po~vinien ;idzi~lie dokl~d~ 2) Objaśnienia powyżej opisanego zacho- żywiony niż zazwyczaj. . . . 
nyeh wy1aśmen, ~ tel. spn:w1e, Jak rówm~z wania się uzbrojonych angielskich okrętów to- Pomiędzy jeziorami Meddum i jeziorem 
eo do tego, czy isto~me zn1sżc.zono wszystkie warowych, zawierają podane w wielu za.łączni- · Demmen silny oddział wywiadowców nie-
zasoby ~du serbskiego przeznaczone na do- kach fotograficzne k 0 p i e ta j ny c h ·Ws k a- mieckich, którzy usiłowali zbliżyć się do na
stawy woJenne, ezeg? dokonano podobno _dla- z 6 we k a d mi r a 1 i cy i a n g i e 1 s ki ej, · s~ch rowów~ został odpędzony naseym o. 
tego, by zasoby te me wpadły w ręce ~anstw znalezionych przez okręty niemieckie na skon- gmem karabmowym. -•· · · 
centralnych. ~eden ~ deputowanych .?ś"'..iadczyl fiskowanych okrętach. Wskazów ki te regulują W· Galfoyi wywiązał się ·cały . ·szereg<~ 
krótko i dobitnie, ~ klęska Serbu ~ue. by la aż do najdrobniejszjszych szczególów s p 0 s ó b drob!ly~h ut:ir<?Zek pomiędzy naszyirii i nie-. ·2. 
mo:vu ta~ bar.dzo me n~ rękę ~ról~w1 .P10tro~ w jak i atak 0 w a ć n a 1 e ż Y za pomocą a..- przy3ac1elskim1 wywiadowćami. · 
wi i Pasrn~w1, g~yż, widząc meumk.mony ?~ tyleryi n iem ie e kie lodzie P 0 d w 0 d,. • • Pod. miejscowością f!ścieczkÓ ńie)?rzy„ , 
p~de~. kraJ~ c:ha1 P?~o~no dokladm~ nab1~1 n e. zawierają one dokładne przepisy 0 przyj- Jac1el us1lowal podsunąc ·się .do przepraw.: 
swe k1eszeme. 1.po WoJme będą mogh pędzić mowaniu, działalności i kontroli załogi artyle- . przez ~e~ę, został jednak _odparty przet ', 
wcale .dostatm Zj'~ot. , . ryjskiej, przyjętej przez okrętytowarowe·napo- nasz ogien. 

Milan B~rer?w1cz na zakonev~me odezytal klad. Zaloga ta naprzyklad ma zabroni.one no- Mo!'ze Czarne: Okręty nasze ostrZeJi„ f 
o~ezwę . do zolmerzy serbskich, która żąda, I szenie mundurów w portach neutralnych. Prze.. wały ze skutkiem stanowiska tureckie na 
azeby n1~ ':al czyli nadal w s~~regac~ czwór- dewszystkiem zaś wYnika z tego, że te uzbrojo- obszarze wybrzeża. · · · ·· 
po~oz~m1ei:ia, lecz by powr~c1li. do OJ?Zyzny i ne okręty nie czekają na żadne kroki niemiec- Na wybrzeżu anatolijsk!em forpedowce 
zlozyh broi:„ Odezwę tę i:odp1sall pra:wie wszy- kich lodzi podwodnych, lecz mają je same·ata- nasze stoczyły walkę z turecką.baterya nad>i 
sey ~eb!am. Rząd włos~1 dal w:eszc1e do zr?" k<>wać. Pod tym względem szczególnie poucza- brzeżną, z której wyszły bez szwąńku;,. p&. 
ronnen~a parlame.nto~11 ser~s~1emu, że me jącymi są następujące przepisy: . ezem byly bezskutecznie atakowane prz-eP'i-
pozwoh na dalsze pos1edzema i uprasza depu- . . . . . turecką łódź podwodną. 
towanych o zaniechanie na przyszłość we Wio- a) ,.,Re~y 00 d? ~ywama 1 troskliwego. Eskadra naszych latawców ·. wodnycl'i 
szech wszelkiej politycznej pracy i agitacyi, o ufrzymywan~a uzb:roJema ~a okrętach towaro- zaatakowała wielkiemi bombami zakla~ 
ile mają zamiar liczyć nadal na gościnność wych, 1!Z?rolonych ?la celo~ ob~~nnych", po- portowe Zunguldaku. · 
włoskiej ziemi. Siedmiu członków skups:z;tyny 8ta:r18:"13Ją w rozdziale: „Bitwa pod Nr. 4: Front ka11kaski: Toczą się 
„poproszono" o opuszczenie granie państwa „Nie 1e~t ~kazanem . !0~poczynani~ ognia na dla nas walki. 
włoskiego. ?dle~losć 'Y1ę:IB:z~, .amzch 800_ yardow, chyba, ___ _ 

ze meprzyJac1el JUZ poprzedmo rozpoczął 0• · Zb. • · 
r 1 IO 1t"'1 4 d gień". Zasadniczo zatem, według tego przepi- ro1onio Ameryki..' . . . 

su, ·ma okręt towarowy za zadanie rozpocz.ąć ···:;.: ·· · - ·· · . . · .· ·~ 

Japoński kryzys minist011alnJ. 
Telegi·am własny „Godz. Pol.". 

Petersburg, 11 lutego. 
Petersburskie „Biri. Wied." donoszą z To

kio: W Japonii oczekiwanym jest ogólny kry~ 
r,yf'. ministeryalny, którego przyczyna tkwi w 
braku parlamentarnej jedności. Obrady bud
żetowe w Izbie wyższei mialy rozpocząć się w 
dniu 10 b. m. Większość członków izby Vr"Yź
szej, która pragnie zmienić warunki amorty
zacyi długów państwowych, natrafia na opór 
Izby niższei. Ponieważ parlament prawdopo
dóbnie nie zatWierdui budtetu, rząd będzie 

l muaial ustąpić. -

ogień bez względu na zachowanie się· l.odzi Telegram wla~ny „G~dz. Pói„.. .~ ·~ 
podwodnej. . · 

b) „Wskazówki, odnoszące się do lodzi WaszyngtOil, Hllutego. 
podwodnych, WYdane dla okrętów, uzbroi<>- Biuro Reutera donosi: Senat uehwąlil p:ra-:. 
nych w celach obronnych", zaznaczaią poa m.' wa 0 wzniesieniu doku okrętowego· d.o budo-
3: „Jeżeli w dzień okręt jest widocznie ścigany ~ dreadnoughtów na·wybrzeżu kalifornij· 
przez lódź podwodną i jeżeli dla kapitana jest skie~, oraz ~ z_większeniu liczby .kaQ:etuw aka
widocznem, że ma ona wrogie· zamiary, wów- demu morsk1eJ w Annapolis o 300. 
czas ścigany okręt ma dla swej obrony rozpo- ---- .. 
eiąć o~eń,. nawet i~śli lód.ź . podwodna nie Zakaz sprzndaiy OkNtóW · .. · ' 
przeds1ęwz1ęła żadneJ wrogie! czynności, jak __ · • ~ - •. - · 
napnyklad '\\')'strzal armatni, lub wypuszcze- Telegram wł G d p I" , 
nie torpedy". Także weillug tej wskazówki, asny " 0 z. 0 • ' _ 

wystarcza samo ukazanie się lodzi podwodnej j Ateny, 10 luteger. ,-
na ~adach okrętu towarowego, jako powód dD • Greeki_minister marynarki zabroni! s~· 
zbro1nego ataku. dazy okrętow greckich mocapstwom oi 

We wszr.stkieh tych rozkazach, które bY,~ ___ ' ~. ·. 



[I b&Ji. 
Berlin, 10 lutego. 

Teł~ wlasny „Godz. Pol.„ .. · 
· Berlin, 10 lutego. 

· „Taegiich. Rundeha,uu pisze: Dlienitikl l'll-. „ Vossische Ztg." donosi z, Sofii: Pewien mmb.Jrie jnyzna}ą, li sytnaeya. oboou jest 
Bulgar, internowany swego czasu w Moskwie, ba:rin )vwuna i łł 1dania, ii prlf.fstloU Ru· 
któremu. udale~się. zbiedz, opowiada, ie od. 1. mnnłf ·rofftrzygnąć się musi w najbliłuych 
ehwili upadku Serbii, opinia publiczna w Ro- ! dniae.k~. Ze.wnęmna·~lityka··· Rumunii była 

• nt.....,...· .„ . "" ...,.. . . .1 ...... .,. ·b'" · '· ned. muriem obrad kilku 01tatnfoh :narad mi~ 
$YJ. -.~1a grllll~0wMeJ ~mUUl e; mlWw,. WJ it~ Uilłceyalnyeh. 
niej!rl m~ioWie sUtn.~ dnchodią. do.wnJ~ku, te 
Br,sya uiraclla 'w5Zelką wiarę w iwydę$~o 1 
w)rbuch tewQlueyi jeis:t nieUllik:tlionr.· Ofteero- . P. 
wi~d lolnten& tapadll. na llw.elmf ~l~za, · TSiegram własny „Godz. Pol."-: 
ze :rosyjskie silf11oostawo~G odda~ nJ~ly Berlin, 10 lutego. 
zni§ZezeI).lu, ~w g1~bi RoSJi .pnebyw$: 4 mi„ · · • ··woolUg ,;Whme:r Alłgm. Ztng.", wydan1 w 
liopy ibiegów, .kt~.wm ·w więbrei · ~i za„ 1,lfołda.wleu artykuł wstępny Piotra Capra wy
graża śmier6 głodowa. Rosyjłlde ilfeey rządo.t ·· · "'olal :w talej . Rumunii· ogromne , wrażenie. 
we -nie pold~!f iui ·~dnye:fi: .na~el w Ru~ :t Carp pi~e v nim, międ1y innemi, oo ~ast~pu· 
mun.ii i Oreeyi1 · l je: eheemy wojny ~ Rosyą, gdyż pragniemy po„ 

'l&łegram · wIMn:v 0 Godz.. Pol.". 
· · Luga1t0, 10 lutego. 

.. ~ilea Manna.Je" opowiada. S\\'fłll; naiw
nyn\ · uytelnikom o niebywałym zapale wojen
nym, jaki ma podobuo ożywiać eałą Resyę, O· 

powiada dalej ·o · baj~znyeh bogactwa.eh eer
kwł rosyjskiej, które mogą być. oddane do dy
i{H)IJ'eii rądu, dalej · jeszcie o . no w em milio
:nowem wojsb, kt.Sre I wioaną: Ros;ra l'i~ei. na. 
:Ni~w. .Jedyną pnenkodt stanowi· pyt&
m,e, w eo lłbra~ te miliony, jak je ttzb:toi6 i. za
-~~ w amnnieyę. O to postarać się jui 
mul koali6ya, ~ 1wlancsa. Japonia. 

Pnod otwarciem Domr. 

Sńokhohn, 10 lutego. 
~ ,JUeoz" donosi, ie we wszyst~ 
sprawach dotyczscych programu Du· 

.&toiików jest" zgodny, wyjątek sta
. 1Jlie członkowie sk'TajneI prawi· 

e'3,:,. ·: . . mach. wszystkich frakcyi 
Wdlf P ... :prz-edwstępna. 

W ... · ,,l3ir,iewyc:h Wiedomostiu 
włr6d de.putowanycll, panuj& przekonanie, 
te·. f.ym razem bloJr. postępowy· odegra da
wn:ę rolę. Rząd r blok dążą .do porozumie
nia na podstawie . wzajemnych kompromi„ 
sów. Należy oczekiwać w Dumie wielkich 
stare, .gdyż Dtt~a podda rewizyt wszystkie 
pra'\\-a, w ogólnej Iiczble koło 700, wydane 
przez mid samodzielnie, od ehwili jej zam~ 
knlęeia. · W6roą. deputowanych, którzy są 
przedsbiwfoielami łudu, panuje nastrój 
wzburzony. 

. imnat naHego fJdwiceznego 'M'Of'1' odebrać 
mu ł we własne przyjąć dziedzictwo Bossara
ł>ię od .Chooima d po ·morze, .od Prutu po 
łlnieatr~ Nie jest to 111 naszej strony 1aehlan
no46. Beesarabia jest naszą włas1uufoią. i ode
ł>rati ją chcemy jako zagarniętą nam ·przez Mo„ 
skali ope-0wlźnę. Chcemy też Dobrndię, calą 
tę ziemię, na której żyją i pracują Uumuni, eo 
p~y,;na.ją sami Rosyanie. A na pn:yssłośe H„ 

i~damy jeHeze 01fossy: i :na. wypadek, gdyby 
hordy mosikiewskie n.grozi~ inów miały kie
dyś· Cfl\'ilizacyi europejskiej, my sami umocni
my europejski front nad C1arnym monem. 
Wtedy dopiero będJiemy mocni i po ta.klem 
t:akolieseniu wojny staniemy się c!ynnikiem, z 
ld,rym Europa będzie musiała si~ liczyć. 

Narady rzymskia. · 
Telegram własny nGodz. Pol". 

Berlin, 10 lutege.. 
„Seeolo" donosi o niesłychanej w Rzymie 

dzialalnoici dyplomatycznej. W konsulacie 
codziennie odbywają się narady Sonnino ~ po
stem f0$yjskim von Giersem i greckim Coro.. 
.miląsem. Przed południem Sonuino przyjmo
wał posła rumunsldego, księcia Ghika, który 
od·. dtui&zei() . eza.su nie ~dwiedzal konsu1tył, 
orai .Posla l1etbskfego. , · · , 

· Briaud w Hzymiu. 
Telegram wlasny ,,Godz. PoL''. 

Berlin, 10 lutego. 

P O t; S K t 

Atak lotnikśw na Ao1li1. 
Telegram własny „Godz. Pol.„. 

Londyn, 10 lutego. 
Doniesienie urzędowe głosi: O godz. 3-ej 

min. 30 po poludnlu dwa niemieckie latawce 
I morskie zbliżyły mę do wybrzeża Kent. W 
I kilka minut później spadly trzy bomby na po

le w pobliżu Ramsgate i cztery bomby w po
bliżu szkoły w Broadstairs. Strat w ludziu,•}1 
niema. Bomby nie spowodowały iadnyd::. 
szkód prckz szyb okiennych. 

Telegram wlasny „Godz. Pol.". 
Londyn, 10 lutego. 

Doniesienie urzędowe glosi, ie wczoraj 
po południu podczas ataku powietrznego na. 
wybrzeże raniono dwie kohieły i dziecko. 
Do kontrataku przeciw Jofnikom nieprzyjaciel
skim wzleciała pewna liczba latawców mar)·· 
narskieh i wojskowych; nieprzyjaC'lel natych
miast ustąpił z placu. O wake w powietrzu 
nie otrzymano iadnej wiadomości. 

wio przud Zoppellnamt 
Telegram w1aany "Godz. Pol.". 

Bern, 10 lutego. 

Do „I.okalanzeigera" donoszą z Hagi: 
Przymusowe gaszenie świateł o pewnej owa~ 
cz~nej godzinie obowiązkowe było dotąd tyl
ko. "Y e wschodnich i południowo - wschodnich 
okolicai:h Anglii, ostatni najazd Zeppelinów 
dowiódł) że pólnocno-1.ar.hod11ie i centralne 
lirabstwa również nie są dostatecznie za.bez.. 
pieczone, postanowiono więc rozciągnąć roz~ 
porządzenie gas.zenia świaUa i na te części An, 
glii. 

Heba najazdu· linów. 
Telegram własny „Godz. PoL ". 

Berlin, 10 lutego. 
Według doniesień pism kolońskich1 pod· 

czas ostatniego najazdu zeppelinów na Anglię, 
oprócz krążownika „Caroline", zatopione Zv· 
staly dwa inne torpedowce angielskie. 

Powołanie w Ai nil 
Telegram własny „Godz. Pol.• 

Londyn, 10 lutego. 
Na dzień S marca r. b. powolano pod 

· broń 11 roczników, do których należą urodze~ 
ni w latach 1886 do 1896. 

Telegram własny „Godz. Pol.".· 

New York, 10 lutego. 

· Do „Berlin. Tgbl." donoszą: Premier tran~ 
cuski, Brland~ przybył do Rzymu w towarzy
stwie ministra Bourgeofs, dyrektora ministe
eyaJ.nego Mm-gerle, pomocnika szefa sztabu ge
neralnego Pe11et'a, podsekretarza stanu do 
spravt amunicyi, Tbomas'a i jego zastępcy, „Assoziated Press"· dowindn!e się :i.: de-
genersta Dumenłl'a. Z d<iboru osób, towarzy- peszy prywatnej, otrzymanej z Waszyngtonu, 
szącyeh premierowi, wnioskować można, ii że sprawa ~,Lusitanii" jest na dobrej drodze. 
jednym i najwainiejsl"yeheelów podróży Brian- Uwagę tę uczynil wysoki dygnitarz po nara„ 
d'a będzie ściślejsze związanie Wloeh i pary~ dzie prezydenta Wilsona z sekretarzem ::;tanu, 
ską centralą czwórporozumienia pod wzglę--

Telegram wtaany „Godz. · 14 

Sztokholm, 10 lutego. 

dem wojskowym, politycznym i gospodarczym. · Lans!ngiem. Wyjaśniono1 ie prezydent uwa· 
Z powodu przyjazdu Brianda, wmiesi.cza ża ostatnią propozycyę Nicmiet·, n.ie r..a 

Ostanie telenramy. 
roionio Czano , 

Telegram własny ,~Godz. Pot• 
Berlin, 10 lutego: 

.Oo „BerI. Tgbl." donoszą z kwatery wo
jennej, ii ogólne rozbrojenie Czarnogórców 
przeprowadzone już wstało w całym kraju. 
\Vbre\v alarmującym pogłoskom, rozsiewanym 
prze;;: prasę~ nieprzychylną dla Niemiec, kwa· 
tera W<'.:Jjenna zapewnia, iż rozbrojenie odbyło 
się bez. wszelkiego oporu ze strony Czarnogól'> 
ców, którzy poddawali się bez wahania. 

1orbo1io w l 
Telegram wlasny „Goch. PoL". 

Pa:eył, }.O lutego. 
Do ~,Journalu" donoszą z Aten~ że w Al„ 

banii znajduje się 20,000 iolnieny aerbskfoh, 
którzy mają być przewiezieni na Kndu. Na 
Korfu ot>zckują przybycia Essada. Paszy i je< 
go wojska. 

Telegram własny »Godz. Pot•. 
Berno, 10 lutego# 

„Corriere della Sera" dowi1uJnje si~ 1 Pa· 
ryia, ie Bułgany w poehod!ie na Dw:uH 1a~ 
jęli whśnie Tiranę. ' 

Telegram wlal!llly "Godz. Pol „. 
Berlin, 10 lutego. 

„Frankfurter Zeitung'' donosi: Wed?tJa 
wiadomości nadeszlej z .!\ten do Paryża~ fran· 
eus!de siły zbrojne w Salonikach ruszyły nad 
granicę grecko „ bu1garską i znajdują się w 
kontakcie z niepnyjneielem. Do Salonik na
desz!y posilki z kraju ojezystego. W razie 
ofenzywy ma w niej wziąć udlial rowniei 1 
armia serbska. · 

w Blłf orcia. 
Telegram whlsny ,,Godz. Pol"„ 

Berl.W, 10 lutego.. 
„Lok~anreiger" donosi: Ze szczupłych 

sprawozdań pism paryskich okazuje &ił'b a 
straty poniesione przez Francuzów w Belforde 
i okolicach wskutek działań elęikiej utylecyi 
niemieckiej nie dadZł! się śchile utWić. Spra
wozdania nie wymieniają ani liczby ofiar, ani 
czasu ostrzeliwanych punktów. 

Os!rzoE1i1io Holfarbt 
'l'elegram własny nGodz. PoL "'. 

Puyi, 10 lutego. 
W wieezernł:lltl sprawozdaniu urądewem 

ze środy donosią międ1y innemi ~ nu.ttpuj&: 
,,nzi:daj pomięihsy P''ltls. 5 i pół & 6 m. 40 wie
<'•Hn:'Nn :niepnyjaei, . · V$triem na B~Hori i je-
go 1deMm eł,~--*.tlch poel!bh-.·""· 

a IO}SkUlft I łłi. 

~isldj Inwalid'i HL :aueza wiadomeló, 
fe cmJa Rosya oe1eh.t!je jesiezo pned wiosną 
roąouęeia "Of enl)'W)" nłem~.;.eldeJ. Mówią. ró
wni4' • ofenqwie austryaektMvęgienldej w 
~ Tam to podeu~ os~b:icj ełen1YW1 
Rosia:nie mieli podobno po~„.._ :~ się jedynie 
dla koalfoyi, śeiągająe na sic.;ie wszystkie si, 
ly nlepnyjaeie:lakie swołnione z opemeyj na 
natn,Mh. 

,,Corriere della Serra" płomienny artykuł, w zupelnie, to przynajmniej za prawfo moiliwą 
którym mówi, ii naród oezekiwal z bijąeern do przviAela. G-.ł ..,. Lu 
niespokojnie sercem przyjazdu ministra. My .r .n: Telegram własny n uui. ro • 

Pn:r okal)'i ninwaUd" stv.ierdH, ie w 

fti@n eałej wojny w{łjsko ro;;yjskte grało rolę 
pi~ochrcniu w siosunka do frontu francu
~;!,elgijskłego. 

wszyscy - mówi dziennik medyolaMki - ey~ --- Londyn, 10 lutego. 
Telegram własny ,..Godz. Pol." 

jemy tu pod grozą jutra i nic nam nie pomoże, t Zwi.ązek górników, który swefiO CZU~ m~. 
źa mądrzy dztś jesteśmy po szkodzie, gdy po· Berlin, 10 lutego. bml udziału w part~ i robotn1ce1 
pełnione zostały błędy, których skutki ciążą z okazyi toczącyeh układów w spra~ l mid sprawą W}»!'owadzcnia ooowiąU.owej 
dziś okropnie na nas wszystkich. Nieustt!nne 'ivie „Lusitauii" „Lokal Anzeiger". pisze. \Via- j sluiby wo~skowej, pvwuąl o~~.nie.. uclr~yatt 
rozdwojenie 'w łonie mocarstw, nale:U!cyeh do dPmości, które do dnia dii.~icjszego nadeszlr 1 n~1 zebrn~m w l:a~ca~:er, "!" ktore1. WJpow~ 
ezwórporozumienia - to jest tragedya, która ze. stolicy Sianów Zjcdnoczon:rch, nic upr~nv- prtec1w stuzb1e ooo\v1ą,ikowei. 
przytłacza. w nas nastrój publiczny. Jeśli chce~ niają jesz-cze do tw'irrdwnia, jakoby spraw~ 
my zwyciężyć~ musimy stanąć w zwartym sze· „r.usitanii" można hyło uważać iui za zała
rega, inaczej oowiem nasi mężowie stanu mi- twioną, jak to ciągle głosi J>rasa. Pewnem jest 
mo"'"OU ściągną na nas najstrasz,uiej~io ze tylko to1 ie, wnosząc z dosłownego brzmienia 
wszystłdeh zawodów. wyjaśnień, pomi~dzy Berlinem a Waszyngto~ Telegram wlasiny ,,Godz. Pol/'. 

---- nem, poczynione zostaną jesz.cze dalsze kroki. &lia> 10 lut::go. 
Ttdegram włamy „Godz. Pot.". Oburzeniu WłoGb. z okazyi !potkania {'.41'8 Ferdynanda I~ 

U Telem-am własnu -Godz. Pol.". \\'"11 • ,.... k. · K .... „t„ ...... „ Petersburg, 10 lutego. ł!» „ „ sa1;:v:n 1uu·1mem w \.,ef•ars ·1e1 m„ "'"'..,.. 

G~ ,,Riecz" donosi, ze w myśl ukatu .Telegram własny „Godz. Pol.". Lon 11n, 10 lutego. Główm·.i~ p6lurz('dowt~ ~.Echo de Uulga.rle" pi-
_._11A.„..... · L l Biuro Reutera dono!;i z Wai:;iyngtonu: W sze: "Przymierze Rulga~·i z pm1stwa.ml Cł)U-;t;°~0 z dnła 1 grudnia 1915 r., m~i· f ngano, lO utego. tekśde odpowiedzi w sprawie „Lmdtanli" ut~ tralnemi byto natuu.lnym zwiąikiem polityez ... 

· .· lpraw wanęfrmyeh wydal przepisy o o- Rzymski „Popolo d'Italia" oburza siro na . t • • 1 1 , · It'l·m. '''YilI.l'.!ir.~ .. c·~.·n1 ~"· ''"::po'lno~.''.1• ~"'ln i~t..1t-. whi'"''" k .,; Ulffi ZOS flille Olli'! WfęCZOml IL m ee \!Pn1U llU• ,; , •.· ·-~·: ·.• ;,„ n" -" "''" -, A Uu . „~ .. ee przy p. onawuyeh oględzinach le ar-

1

. p. owołanie.· . rezerwistów greckich z za. granicy nisteryum spraw zagranfoznyi::h mają być uczy„ zamitH·zonn Dziś jod.nak czują wszy„ 
~ ~tlde1h niezdolnyeh do sluiby woj- i przypuszcza, ie jest to do pewnego 5topnia nione pewne poprawki. Nm·~ttipi to w dniar.h S<'.Y Bułgarz::, Wijp:ólna prar..a Niemiee, 

O'ł'it,1 J :rO<:m ków 1885 do 1895. · odpowiedź rządu greekiego na gotowość rtwór- najbliższych, zanim jednak nobt w rerfnkryi Austro-Węgier, Tureyi i Bulgaryi nabrała 
. --- porozumienia do niesienia pomocy fimmso- ostatecznej przybędzie do Waszyngtonui up1y- trwułcij wnrtoś«i hi>5toryt'znej. Z tem nowem ltkliZJ&JB okrętów wej. Nie uleg~ wątpliwości, że przy~towania nie 1eszez<~ sześć dni. przymierzem nastata nowa era w ro:iwaiu 

· · • zbro!ne · Grecy1 skierowane są przeciw czwór· __ __ Bulgani, przyciem przymierze oparte jest na 
"'-1- · · porzumi.eniu. b • · s tk • d ó b ł d ~-gram w?asny tłG.odz. Pol!'. Wo1·n!I n~ mnrzac wr.ajenmem 18.Ui::mm ••• po ame w {' w a ~ 

Genewa, 10 lutego. u u u · • c6w '\vypadfo jednm„zf•F.nie t, wyjazdem Brian~ 
Lyoń$kl „Nouvelltste" mniema, ie rekwi„ Bnmbardowanio Xm da do Riynm i WÓW~UlS gdy Bulgarya i jej 

•• n ... Al.. Telegram własny ,tGodz. Pol.„. sprzymierzeńcy we wz~~l·emnei 7.crodzie i iedno-sycya wszy~ ~elgijskieh okr"tów handlo- . . • ei .i 

wych i parowe6w ll'Mportowyeh, oraz ograniw Telegram v.·Iasny „Godz. Pol.".· Paryi, 10 lutego. id mogą powinszować sobie pomyślnych wy„ 
ezenie dowozu z ĄngliI; zarząd.Z-One przez rząd . Londy:ą, 10 lutego. „Temps" donosi z Rio de Janeiro: Pomi- nHrów i ż:•wić wiarę w zwycięstwo o~tateczne. 
belgijski ł adn:irnlłcyę angielską, mają na ee- „Daily News" donosi z Aten: Dowiedżia- ' mo strózowania krąfowników angielskich, o- Jednocześnie członkowie koalicyi usiłują • 
lu oswobodienie okrętów, które mają poma- no się z Mytileny, te francuśka eskadra Iataw- krętom niemieckim udało się opuśrić porty kryć niepokój w potoku ~lów, któremi wzaje
iać przr przygolowan.Iach do szeroko zakre- ców bomhmłowala wczoraj Smyrnę. O wy~ Ameryki południowej. Okręty te pr:r,ehier.rajl! ! mnie zalewają si~, rozważając, w jaki sposób 
ślon~·rb. Q.złałą4 ~fćrporotumle.n!a, trzymane 

1
. rządzonych szkodach nie otrzymano żudn.ej ohecnie o<'en.n Atlantyeki i Spokojny ,pod Ua- 1 moina hyloby zdruzgotać Niemcy. żadna sil& 

dotyehczaa w glęooldej taiemniey. „ wiadomości. ~ ł gaml Struiów Zjedn~ych. 1 nie może nie r.mifł,nić w tym stanie ne~y„ , 
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Rocznice. 
Ksiądz bJskup warmiński, Pawel 
Legenrlorlf. oświadcza się prz,e-
eiwko Krzyżakom i do miast, oraz 
Ulmków 1.>wokh przyjmuie załogi 
króla Kazimierza III Jagielloń· 
ezy ka. . 
Królowa. Ludwi.lia Marya 7.:jeżdża 
uroczytkie do Gdn1iska. gdzie do
znaje przyjęcia świetnego. 
Umarł w Petersburgu król Stani
~law August; pochowano go w 
kośtiele św. Katanyny pn;y New
tldm Prospektie. 

da miejska. 
Pie:rv;'Ste w roku bieiącym posiedzenie oj

eów naszego miasta tgromadzilo 29 członków 
Rady. Zagaił ie prze'\\'odnicząey Rady, p. Trie.
be. Po odczytaniu protokółu z posiedzenia po- · 
pnednlego, zgromadzeni przyjęli do wiadomo
ści, ie prezydent policyi zamianował na rok 
1916 jako prezesa Rady, p. Juliusza Triebego, 
a jako wice·prezesa p. Leona Koźmińskiego, 
obu ponownie. · 

Nutępnie przystąpiono do wyboru sekre
tarza Rady miejskiej i jego zastępcy. Magistrat 
przedstawił: na te stanowiska jako kandydatów 
dra Brfiutigruna i dra Rabinowicza. Obecni wy
stawiają kontrkandydatów w osobach dra Ster
linga i p. Markowskiego. W glosowaniu dr. 
Brautigam otrzymał 17 głosów, dr. Sterling -
14. Sekretarzem więc zostaje dr •. Brautigam. 
Zarządzone . następnie glosowanie dotyczyło 
'Qtyboru zastępcy sekretarza. Większością jed
.nego głosu wybrano dra Rabinowicui. Prowa
dąeym protokuly zebrań został poruezn.ik 
Dummer. 

Zwrot poiyc1ki pnymusowej. 

'l'neeim punktem porządku dziennego by
ło powti~ie uchwały co do zwrotu pożyczki 
przymusowej (676,000 mar. z naletytości za za
rekwirowane przez władze wojskowe surow
ce). Suma powył.sza stanowi w przybliżeniu 
5% sumy og6lne1 przyznanej fabrykantom 
t&bkim za zarekwirowane surowce. Ody kwo
ta wpłynęla od władz do wypłaty, magistrat u
iył jej w ~ potyczki przymusowej na po
trzeby miejskie. Obecnie jednak, gdy miasto 
rozpe~ gotówką z 10-milonowej pożyczki, 
fabrykaiłi JWTÓclli się o wypłatę owyeh 676 
·t.ys. mar. hezydyum policyi i magistrat wyra
~ jut swoj' zgodę, chodzi zatem tylko o de
crąę Rady miejskiej. 

Bada bez dyskusyi zwrot pożyctki przy-
mała. & 

Likwidacya Komitetu obywatelskiego. 

W dniu SO czerwca 1915 roku zawieszono 
łhiałalnośó łódzkiego Komitetu Obywatelskie
;o, którego kompeteneye przejął Magistrat 
wraz z .Radą miejską. Wyłoniona speeyalna ko-
misya przeprowadzila rewizyę finansowej stro
ny d~ości Komitetu. Na posiedzeniu 
WCIOrajsztm wynik tej rewizyi ref er owal ezlo~ 
nek Jej. dyr. Gajev..1cz, który w diuZE!zem prze-

. mówieniu podkreś1il caly ogrom zadań i praey 
byłego Komitetu w tak trudnych chwilach. O 
rozmiarach dzialalnośd Komitetu świadczy 
ehoeby budżet, wynoszący w ciągu 10 miesięcy 
istnienia olbrzymią sumę 6,852,254 rb. 
W~ b. Komitetu obejmuj!! pozycye nastę

puląee: 

1) Rb. 1,215,000, jako fundusz dla. rezerwistek. 
.Komitet: na raehunek władz ro$Yjskieh czerpał dla 
kuritoryum opieki nad rezerwistkami, mtanowio
:nego przez wl&dze 1"05yjskie bony miejskie na sum~ 
około 200,000 rb. miesi~ie. 

2) Rb. 198,659 kop. 19, jako fundusz szpitala 
Czerwonego Krzyża wyższych zakladów naukov.>ych 
w Petersburgu. Suma ta. również wydatkowana b°" 
nami. zwrócona została przez rząd r~. 

8) Rb. 2.000.000 tyt:ulem pożyczki od rządu ro
~ego. wniuiom. tylko w części. Resztę pokryto 
bonami. 

4) Poty01Jat wewnętrzna miejska, która pray
nio&a. 8.097,100 rb. 

5) z wyrębu lasów miejskich osiągnięto 209,748 
rb. 28 kop. 

6) Różne wpływy na rzecz dawnego magistratu 
wyniosły 58,426 rb. 74 kop. 

7). Lódzki Komitet rozdziału chleba i mąki -
00,028 rb. 78 kop. 

8) Komitet opalowy - 16,926 rb. 06 kop. 
9) Z przepustek towarowych 8,819 rb. 75 kop. 
10) Droga źeI. fabr.-Łódzka 5.007 rb. 
11) Ofiary przypadkowe ~ rb. a kop. 
12} Gazownia łódzka 533 rb. 
R~em źródła dochodowe stanowiły 6,831,403 

rb:78 kop 
W pozycyaeh rozchodu najwyższą sumę przed

&tawia pomoc biednym, bo aż 2,792,810 rb. 49 kop„ 
u n:fą idzie 1.215,500 rb. na rezerwistki, wreszcie 
mehunek ~ostaw nakllanyrh. wynoszący 759,349 rb. 
48 kop •. To są ti:zy pozycy.e największe, ilustrująee 
&aSadnicze . dziedziny, ob~te dziala.lnoŚci•. b. wla& 
.mj$ldCh.. 

P 'Q. t;. S. Ir I: 

kiem etc., stwierdzono,: bowi~m spÓf'adycZń~ na wsparcia ·pieiliętne. Ty~ s~o$~~J;M·.:ł· Po dt>konaniu rewizyi na podstawie b~ do.. 
starczonego komisyi przez Magistrat, Gt. Kom. oby
watelski priedstawil rachunek dodatkowy ·n.a sumę 
ogólną 410,172 rb. 89 kop., w którym naczelne miej· 
sce ujmuj• druga rata pożyczki od rząd.u rosyjskie
go, praywieziona przez p. L. Grohmana po zajęeiu 
Wuwxwy przez wojska niemieckie - w sumie 
830,000 rb. . 

Po szezegól-Owem. omówieniu głównych po
zycyj w bilansie Komitetu~ M~gistrat p~edło~ 
tvl Radzie rezolucyę, ud:uelaiącą Kom1tetow1 
ahsolutoryum, tudzież akceptującą jego zobo• 
wiązania finansowe. 

Rezolucyę przyjęto bez dyskusyi. 

Interpclacye. 
Przewodniczący oświadcza, ze W dniu U· 

bieglym wpłynęła interpelacya, podpisana 
przez radnyd1~ Winnickiego, Markowskiego, 
Szania.wskiego i Brinkenhoffa w sprawach: 1) 
nieporządków tramwajowych, 2) okradania 
sklepów w noey i 3) braku ziemniaków w 
mieście. 

Interpelacyę uzasadnia radny Winnicki. 
Tramwaje łódzkie - mówi on - zawsze 

były brudne, niechlujnie utrzymywane. Dzie
je się to nadal, mimo groiącej nam epidemii 
tyfusu. Poza tern zauważyć się dają rozliczne 
niedomagania. Jednem z jaskawszych jest 
np. fakt obserwowany często, ie wskutek skru
pulatnego trzymania się rozkazu, dotyczącego 
przyjmowania opłaty za bilet. w monetach je
dnakowej. waluty, wynikają ciągle niep.orozu
mienia. .Jeśli np. dziecko, jadąc do szkoly, ma 
5 fen. i 2 grosze, konduktor W)TZUca. je z wa
gonu. 

Co do drugiego punktu interpelaeyi stwier„ 
dza mówca, że ostatnio wzmogły się znacznie 
kradzicze, dokonywane w czasie pomiędzy go
dziną 12 a 4 w nocy. W jednym tygodniu przy 
ul. Głównej okradziono 12 sklepów. Policya, 
\ltidoc:z.nie wskutek malej liczby szeregowców, 
nie reaguje dostatecznie na ten objaw. Nale
Woby uruehomić instytueyę stróżów nocnych. 

Co do punktu trzeciego, zaznaczył inter
pelant, winna jest temu Delegacya zapro
wiantowania miasta, na której czele stoi obec
ny tu p. Hoffman. „Dobrze jest - mówi mó
wca - że mamy p. Hoffmana, ale lepiej było
by, gdybyśmy mieli ziemniaki". Wobec usta
lenia ceny maksymalnej na 90 kop. za ćwiart
kę, wlośeianie nie dowożą tego produktu, któ
rym niemal wylącznie karmi się więcej, niż 
dwie trzecie ludności. 

Tram.wa.je - kra.dzieie - ziemniaki. 
Nad wnioskiem 4 radnych WJ'wiązala się 

ożywiona dyskusya. Przedewszystkiem zabrał 
głos p. J a r o c i ń s k i, radny magistratu i za ... 
razem członek zarządu tramwajów. Tramwa
je są obeenie myte co dzien zrana. Większej 
liczby wagonów nie .można uruchomić, brak 
bowiem smarów. 

Radny W i n n i e k i: Zarząd tramwajowy 
lekceważy sobie publiczność, mimo wielkich 
zysków, jakie ciągnie z miasta. 250-rublowe 
akcye tramwajowe mają obecnie kurs 750 rb.! 
Gdy wskutek braku smarów okazała się w 
Warszawie konieezność zmniejszenia liczby 
wagonów, tamtejszy zarząd pros il wladze 
miejskie o pozwolenie ograniczenia ieh ilości, 
gdy tymczasem w Łodzi czynią to samod.ziel
nie. Mycie wagonów należy uskuteemiać wie
czorem nie rankiem, gdyz kurz uliczny przyle
ga do mokrych w.agonów, brudząe ie odrazu. 

W sprawie braku ziemniaków udzieli} 
wyjaśnienia członek magistratu H o f f m a n. 
Delegacya zaprowiantowania miasta troskli
wie zabiega, aby Łódź nie cierpiała wskutek 
braku dowozu produktów. Zamówiła ona zgó
rą milion korcy ziemniaków, i była. możność 
otrzymania. dziennie 40--50 wagonów tego pro
dutku, atoli zaskoczyło nas zaprowadzenie mo
nopolu na ziemniaki. Zanim sprawa ta zosta
nit uregulowana, odczujemy przez czas pe
wien brak ziemniaków. Wszystkie jednak 
kroki zostały poczynione, by czas ten skrócić 
i zapewnić Łodzi dostateczną ilość tego istot
nie najważniejszego produktu. 

Tyfus •. 

Przewodniczący prosi obecnego na posie.
l dzeniu radnego~ dra Trenknera, o udzielenie 

informacyj oo do rozmiarów epidemii tyfusu i 
środków, przedsięwziętych dla zwalczenia jej. 

Przedewszystkiem dr. Trenkner ustala, te 
P\)gloski, kursujące w mieście o wielkich roz
miaraeh epidemii, są przesadzone. W Łodzi ty~ 
fus panowal zawsze. Ponieważ jednak nie pro
wadzono szczegółowej kontroli, przeto nigdy 
nie można było ustalić ilości zaslabnięć. Dane 

, statystyczne znane są tylko za rok ostatni. W 
r. 1915 zanotowano 180 wypadków. Od pa
ździernika liczba zaslabnięć wzrasta, at prr.y
chodzi chwila obecna, gdy w ciągu ostatnich 
dni 40-tu stwierdzono 280 wypadków. Nie jest 
to wiele, gdy się zważy, te np. w Warsza.wte, 
nie tak dawno, w jednym tylko szpitalu leżało 
11000 chorych. · 

Smiertelność wskutek tyfusu jest bardzo 
mała. Umiera bowiem 7%. Stosunek ten byłby 
jeszcze mniejszy, gdyby nie to, że zapadają na 
tę chorobę starzy i dzieci. , · · · . 

I 
Siedliskiem tyfusu jest północna strona mia„ 

. st~ zamieszkala przeważnie przez l~dn~śó ży-
6uwską~ Wogóle choroba ta glówme zydów 

I nawiedza. Na stu chorych jest 85 żydów. O-

l' statnio epidemia „przelaroata front", ograni
{MUY ulicą Konstantynowska., 'Nowym Ryn-

wypadki tyfusu w innych dz1elniach.: . Ustopada X'• ub. wyplaćana jęst na'ten eel;ll\ł~'c, .. , . 
Bezpośrednim powodem ro:trostu e~ide.; sięeznie suma około 80.000 htb. Og9le;in wy;. · . ;;t~ 

mil jest robactwo, a mianowicie wsr;y. Prn!ę~ datkowano dotąd 1~0,-000 1110 .. ·. Wspąi:cia na ><.t 
gniarki stwierdzają, ze pasorzyfy te rozmnoZY,- w,ęgiel obliczono. w stosunka·:25 kop, na os~~" ;•:i 
ly się w sposób zastraszaiąey. Chorzy maJI! bę dorosłą· i 15 kop. na dziecko~ a pobi$"aią je. · -~ 
ich na sobie. ,,jak piasku". . . . . . ei biedrii, którzy otrzymują fygodniowo W8Plł'i '>'';; 

R a d ny p i n ku &: .. q7.y istotnie ty~~ efa od Delegatyi» · · .:~ 
robactwo stanowi bezpośrednią przyczynę teJ . . ""'~ 
choroby? Czy w Łodzi byto 1\iedy mniei bru· Koło starszych i podstarseycfil .cechow. ~s"f.i 
du? A może to osłabienie. żołądka wskutek Wczoraj wieezorem · odoyrci się posieche- E~ 
glodu powoduje choroby? . nie zarządu Resursy pod ptzewoibJ.ictwem p:. .;'%fi 

Dr. Trenkner: Bezwątpienia, ma to · M. Bawarskiego, z udzialem. 21 ezlol1k6w, ~,„, 
pewien pośredni wplyw n:i r?zwój e~i~e1:1il, tlącymi ząrazem starszymi· .ró~ch. : teelló~~ "I/I. 
gdyż organizm gorzej .odzyw1any, mmeJ Jest . sprawie utworzenja przy Re_$~$i~ :Kol~ .śb!.r
odporny na choroby. Wogóle jędnak głównym szych i podstarszycll ooc~ów. Celeni re?o k?' 
powodem są warunki, wytworzone obecnym la reprezenfo'Yae i broruć SPl,'8.'Y r:i:enpeślni. 
stanem, a zwłaszcza nieprzestrzeganiem czy.,. ezyeh. Do tego czasu ~e~~a mer~ ~a~ępo· 
stości przez ludność. Po zajęciu Łodzi :napły- wala samodzielnie . w m11en1:ą riem1es~ikowr 
nęla· znaczna ilo~ć, kupeów ~ niekupeów._ze obecnie nowozorganizowane·.~kolo będzie dl:~.·.• 
wschodu. StWierdzono wypadki tyfusu u oso?, waó dyrektywy w tym kierunkll:: .:J'la: J>re~· 
przybyłych z· Litwy i z za Wisły. Odbywa. się koła wybrano p. M. ~aw~kiego; . na ~
„ wymiana tyfusu" •.• Jestem przekonany, ze W ceprezesa p. M. Kap,asmsląęgo•·; ?:_qs~~dzen1a., 
trey miesiące po zawarciu pokoju tyfusu nie I kola postanowiono zwolyw~ó w. kaźslY, ~wm::· 
będzie. · .· . ; I tek o godz. 6-ej po poludnilL · · 

J e d en z rad ny c h. Tak, jak bonów - ·· .: . . , 
łódzkich. , . . · · Z Oddziału kobiet żYrl~wsłieą. 

D r. Tren k n e r. W celu walki z tyfusem Oddzial kobiet niesienia ,Pomocy ~iednym 
przedsięwzięte zostały środlµ następujące: chorym tydom powiększyl ,,ilość lll:Ydl~ Wf•·7 
Wszystkich chorych umieszcza się w szpitalu. dawanego chorym, znajdujł!cym się na ~eh o.. 
Osoby z najbliższego otoczenia, po skru~ulat-: pieee. Tam, gdzie chore nie są w. mozności 
nej dezynfekcyi, są lokowane w domU. izola- same prać bielizny, Oddział kobiet wysyła pr~
cyjnym, skąd, w razie stwierdzenia choroby, czki. Chorym zaprzestano wydawa~ s~l, naf~ 
przenosi się je do szpitala. Posiadamy obecnie miast otrzymują oni ·sodę.. Oddz!al ko~i, 
240 - 250 łóżek dla chorych, prócz tego mamy zwrócil. się do Wydzialu zdl'~~<ltn~sel. p~blici
w perspektywie, ofiarowany przez ":ladz~ na nej magistratu z prośb:t o. przyś~1eszeme dOo! 
ten cel gmach gimnazyum przy ul. M1k<Jlą1ew- konywailia dezynfekcyi m1e~zkan, w któryeJl, 
sltlej. Posiadamy 54 dezynfektorów, dwa· ru- stwierdzono chorobę zakaźn~ aby k~ntrolerki 
chome aparaty dezynfekcyjne; nadto Warsza- i pielęgniarki Oddzialu .ni~ byty narażane ~ 
wa ofiarowała jeszcze 2 takie aparaty, które niebezpieczeństwo 'zakazania:~ $fę. :w:~ 
już znajdują się wdrodze. Przy Delegacyi .zdro~ panie z Oddziału poddały Się sze.zep1em11 
wotności powstała selrnya kąpielowa, gdzie da„ chronnemu przeciw tyfusowi. 
nego osobnika poddajemy kąpieli, a calą 0:
dzież jego dezynfekcyi. Wyjaśnienia dra Treną:
nera przyjęto do wiado111ości, poczero po~ie
dzenie rady zamknięto o godz .. 7 odczytaniem 
protokułu. 

lronika łóDzka. 
Z Delega.eyi zapro·wiantowa.nia. m.lasta. 

W cenniku Delegacyi zaprowiantowania 
miasta obecna cena . kartofli podwyższona 
zestala do 8 .marek .za podwójny kor:i:.ee. ·No
wo sprowadzony przez Delegaeyę groch· zielo
ny sprzedawany jest w cenie 66 . fenigów ~ 
funt. Ser „Edamer" kosztuje 1 markę 75 fen~ 
za funt. 

Sprzeda.i koksu z: gazowni miejskiej. 
Po wznowieniu w dniu 14 ubieglego m..:ca. 

detalicznej sprzedaży koksu w gazowni miej
skiej, obecnie sprzedaż detaliczna tegot odby
wa się bez przerv,ry, we wforki i piątki; w g~
dzillltch od 7 rano do 12 w pol. i od 2 do 3 PP· 
Gazownia jest upoważniona przez Ces. niem. 
preeydyum policyi do ·sprzedaży detalicznej 
koksu w ilości, nie ·przewyższającej pól hek.;. 
tolitra koksu na osobę. Cena pól hektolitra 
koksu ·wynosi 1. markę 30 ·fenigów, w· walucie 
niemieckiej - 87 kop. w rosyjskiej h1b bona
mi. Przy wykupieniu . bileh;t należy mieć 

prr.ygotowaną drobną monetę. W dni. sprze
daży koksu w „ogonku" przed kasą gazowni o.
czelmje kilka tysięcy osób. 

Z wydziału tanich. k8:ehni. . . . 
Na ostatniem posiedzeniu wyclziafo posta

nowiono między innemi :twrócić się do komi
tetu rozdziału chleba i mąki o wydawanie ku
chniom pewnej ilości mąk~, dla wypieku chle
ba. Zarazem poczyniono starania u wladz, 
aby kuchnie ~ialy. ułatwione ·zakupy najnie
zbędniejszych artykułów, których brak zagro
zić moźe egzysteneyi kuchni. 

Wobee p;rośby kilku kuchni o wydanie im 
poży~zek na zakup artykułów pierwszej po
trzeby, postanowiono prosić· Delegacyę. niesie.
nia pomoey biednym o asygnowanie· na ten 
cel 80.000 mar. Suma ta hędzie podzielona 
między wszystkie kuehnie. Potyczki są źwru
tne. 

W celu walki z chorobami zakafnemi u
chwalono zwrócić się w drodze właściwej do 
Delegacyi zdrowotności, ·ażeby ·przedsięwzięte 
zostaly skuteczne środki zapobiegaw~ze. Oló
wnie chodzi o ochronę personelu lrnchni, sty
kającego się bezpośrednio z konsumentami 
tanich obiadów. 

Wyplata zasiłków tanim kuchniom za 
czas od 16 do 31 ub. :m. odbędzie się dziś o 
godz. 10 - 11 przed południem. . Zasiłki l\i.e 
odebrane w tym ctasie, w:,1da11e będą dopiero 
przy wyplaeie naetępnej. 

Z Magjs4-atu. 
Z dniem dzisiejszym biura .nadburmi

st:n:a, p. Schoppena, i radcy prawnego Magi
stratu, p. Volgla, oraz kaneelarya główna bę~ą 
się 'lllł'.jdować. w budynku starego magisttatu 
(poszkolnym) przy Nowym Rynku. 

Wsparcia na węgiel. 
· Jak wiadomo, Delegacya nies. J>o.m. bie~~ 

nym zamieniła . wydaw-tnie opalu w.naturze 

Ze ·stow •. majstrów prekarskieJl;·· 
Zarząd Stow. majstrów piekars~cli ··il$.~ 

dzielil pomiędzy. członków,. po:z~~14eyc.Ji .b~, 
środków utriymania 40 zapomóg z frindus~ 
wsparć, po 3 do 5 os,ób jednorazowo, w ógól:. 
nej sumie 400 z:b. 

,,Religia i naródowość w]udaizllłł~ic 
Lódzki kąmitet syonisfyezny; zamie 

rządzić cały szereg odczytów ni:llko'!?cll o 
cie i wartościach kulturalny@ 1udawnu. 

Cykl ten zagai dr. Samuel POZ11~ltf 
z:uodzieja synagogi warszaw~kiej, ldó · 
wadzącą niedziel~ ·ó godz.~ su wieeZ., : 
w tutejszej. sali koncertowej P?'ZY'. :m._ 
odczyt na· temat: „Religia i na:rodow 
daizmfo•'. · · -· · 

Za.mknięefo bom~. . 
Wszystkie . bożnfoe na S~: * 

Bałutach ze wr.ględów zdrowotn-Oś~ :: ~u~ 
nej zostaly zamknięte~ opr~Je~~t :. " . 
na Starem ~ieście,. którą zdezyntek<>~~o~ 

Z targu łódzki~Cł. 
· . W dniu wczorajszym, jes~ p:tż6~."~ejSZJ9 
targiem piątkowym, na nowy rinek wfościahie ~ke>tJ 
Ifozni' dowieźli znaczne ilośei 'jaj m~. ~b1u t · 
riwoeów. Za maslo płacono od 3 °'.rb~ do l\ ro. 50 ]Wp. 
za kwartę, 1 rb. · 10 kop. do t rb. 20 k~p.: za ~- · 
del jaj, .14 kop. za funt jablek, · · 

. z kooperatyw robo.tniczyeh. · 

Z powodu róźniey kunm · · · waluty· 'pienięłnef; 
kooperatywy robotnic.ze. „Związkowiee", ,„MetaJo..: 
wiee" i „Robotnik" obniżyly · znacznie· ceny wielu.· 
artykułów. 

z ambnla.toryum „LinaŚ·Haeholim". 
W ciągu styemia w bezplatnem. ambulatorytll!l:f 

dla pr:tychodll.ich chorych Tow. opieki nad bie~~ 
mi L:lnas Hacholim" przy ul. Poludniowei.· 191 ='t 
dzielono pomoey 8,915 chorym,. Lekarstw . bezplat:.-" 
nie wydano 3,399. Wll:yt leka.rskieh w domu: .byle 
1a · · 

Z kuehni dla d$ieei. 
Kueh:nia dla dzieei wym. · mojżeszowego Pl'Zf· . 

ul Nowo„zarzewskiej 7T w ei~ styczni«.·:wrd$;:1 
16,950 obl<i.dów z chlebem platny~h. oraz 1~ó3o b~"<'i 
platnye}l. 

l Kradzieże. z fabryki Ludwitt· Hallwi;tza P'f!'Y 
ul. Jakóba 14, skradziono 22 bele .Pr~ bawelnu.· 
nej, wartości 10,000 marek. _ . . . ' . 

. . Przy ul. Zarzewskiej 13, z~ . ~~leJlU .galantelYJ· 
1 negG Olgi Lehman, skradziono fowarów galantem
. nyeh, bielizny, rzeczy welnian~h i , nsi:wyeh .JL1l 
' sum!( 4,000 marek. • · . . . , .. · · 

P.rr,y ul. Nowomiejskiej 17, ~e. skladll J. (irosę. 
mana !!kradziono 170 tuzinów _eqtl!ie~ na glowę. 
wartośei 1,€00 marek. ' · 

Z Sąd~\\;. 
Cesarsko--Niemieeki Sąd .. ~u9n tó.~ 

wczoraj pod przewodnictwem sę(l2ji~q '.qlµ-~ow&. 
go p. Hampła i w. asystencyi. ·~~~.~, p;:~ Cli~ń 
&kiego i. kupea Bommego z3 Zg:i~~ i,: ~a~~pujl!cą . 
sprawę karmt: . · .. :·j ·: 

Julian Walczak, Stanisław OleZak. · ębmisław 
Kaźmierczak i J6zef Cebulski oąkarżeni. b • ,Q,ktą~ 

dzież z wlamanjem, zaś Stan~~ .. ·:·:··Ó. ~ ••.•... · 
a. serstwo. Kradziet popelniono .. 'lłf. ' :t@lrs U 

.• - .....,,..„ ~ ~ " :;""! """' :~_. - " ;' . "".-:'?. 



9 gru~ 1916 ro~ ;~~"~+~ana Kattiga w Przy
byłowie. bu.pem w~fw:a~ ·St.alf się dwa kró-
tiki. . . . . ... 
• Omuteni p~ ń~ ·de winy. Sąd aka:zal 
Juliana Wttlez.aka i Sttmlsktwa · Ole.Mka na rok wit
zieuia, Stanisława J{dntierer.aka i Józefa CebuJ.. 
&kiego na·~ miesiQeJ więt.ienla. Stanislawa Wal
czak skawią zostabi »t paserstwo na dwa mie--
aięoe więzienia. · 
vi ,....,......; ę#~trl ""4c: ,,.. ........ tf"tud~ 

Mnoiąee się wypadki pójawienia się ty„ 
fusu i plamistej febry· w podwładnym mi 
Okręgu Zarządowym powodują. mnie d<> zwró
cenia ponn'WJlie uwagi . qa nastfłpu}ące w 
Dzienniku Rozpo:·zą~ · Ca.~o-Ntemiec
kiego Za.rządu w Króle!twie · Polskiem Nr. 3, 
dnia 8 kwietnia 1915 x. wydrukowane roipo-
tządz:enie. . • • ,.. 

Pn:eci.wdzialająey 'bęruf najsurowieJ ul\.aw 
tani. 

Łódt, dnia 7-go !litego ' 1916 r. 
ćesarsk°"'Meiillecld Prezydent Polieyi, 

von Oppe:u.. 

· RORftRZ41)ZBNIB, 
dotyczą~ ooowt~ ~zania ~horób ~
kdnych na ohsza.raeh. Polski,. p~dlegał'!· 
eych dJninist:raeyi eesarsko-niemieekieJ. 

. § 1. . 
KUdy wypadek podejrzany, oraz wypad

fd uslabnięeia na cholerę (eholer.a asiatiea)„ 
,ospę (variola) tyfus phmisty (typhus exau
thematioos}, fytus (typhus . abdominal~s), dy-
1enterp!- (dysenteria), pn:enośną drętwic-ę kar
ku (cerebrospinalmeningitis), szkarlatynę 
(&ea.JWina) i dyfteryę (diphtherica), jakotei 
,,,_6lki.e wypadki śmierci należy zgfosić w 
p~ U godrln po otrzymani~ v1iadomo
~cl do na.ezelnika powiatu (w Łodzi do prezy
denta polieyi). Zgłosić również. należy wypad
ki 'Włcfeklb:ny u ludzi, jaktotez wypadki· uką
neaia. przez . wś.eiekle zwierzęta lub podejrza
ne o wlcieklizllę. O wypadku śmierci należy 
i wtedf. zawiad()mi6, jeżeli choroba imarlego 
juf; pnedtem byla zgłoszoną. 

W miejscowośeiacll, w których istnieie w 
molaeh regularna. nauka, nauczyciele obowią
uni są zawiadomić naeielnika okręgu o każ.. 
dym wypadku ch<>roby zakaźnej pomiędzy 
~ele:m nauezy<»&l$kim~ jakotei pomiędzy 
młodziełł szkobą. 

. ll O D Z l N A 

WJ\RSZA \V A •. 
· 1t1 p111si GiQżan . 1ioj~kio. 
·Ża:wrzalO . W W'RJ:SUlWSkich kawiarniach, 

ml~aeh i innych przybytkaeh, gdzie sta„ 
rym' zwyilfiajem robi gię łyeie publi~e. -~ 
wrzało nię na tarty. Wszyscy, uwaza1ący mę 

· u naletąeych do demokraey:i - konia i rzą,„ 
delJ'l tarnn i pojród nich, który powie, na erem 
ta p~•-Ość się opiera - trzęsą się z o
bt11Zeńia. 

_..... Naii!t KomUet Obywatelski jest „samo
~~'~to prawda. Ale nui ~~mienicz
mcy ehótg _tę srunozwańczość utrwahe, ugrun
tować, na swoją korzyść obrócić!. •• 

- O co n.eez idzie? 

PO"CSKl . 

stowarzyszenie nie jest w stanie rozwijać swej 
dzialalności i na przedmieścia. Nowo powsta„ 
jące stowarŹyszenie Ut pomocą wykładów i 
pogadanek udzielać będzie matkom wskazó
wek, jak maj~ odżywiać ąwe dzieci, weźmie 
pod. swą opieką dzieci do lat 2-eh, a wreszcie 
oblomie chorym samo dostarcz:ać będzie 
mleka.. 

Walka z tyfusem. 
Komisya tro „Il.dania tyfusu brzusznego 

przy urzędzie zdrowia publicznego postanowi· 
la poddać badaniom bakteryologfoznym stud
nie, znajdując_e się w obrębie miasta· i na 
przedmieściach. Zalecono tez rozciągnąć bacz
ną kontrolę nad mlekiem, produktami mlecz
nymi, owocami i jarzynami i zastosować inne 
jeszcze środki, by powstrzymać szerzenie się 
niebezpiecznej choroby. 

Oto - jak to juz czytelnikom „Godziny 
Polski" wiad-Omó, - delegaoi Towarzystwa ' 
wlaścfoieli nieruchomości złożyli księeiu·pre
zydentowi memoryał, w którym domagają si~, 
aby dÓ udziału w Komitecie powołano wlaśn· 
dell domów w ilości eo najmniej trzeciei czę. 

O podrabianie przepustek. 
W przyszłym tygodniu rozpocznie się pro-

ces, wytoczony przeciwko niejakiemu Wersso
wi i jego wspólnikowi, oskarż-0nym o podra
bianie przepustek na przejazd. 

ścl ealego Komitetu. 
Złego w tern nie niema. Bo, jak słusznie 

żamaczono w memoryale: . „jeżeli Komitet o
bywatelski ze względów słusznych uważał za 
konieczne wprowadzenie do zarządu miasta i 
wszystkim poazezególnycll jego sekeyi robotni
ków, któny mogą i winni mieć przedstawiciel~ 
stwo w instytueyacll polityemych, w gogpo
~eyeh zaś o tyle, o ile uczestniezą w opla· 
tacll i podatkach miejskich, te_m ~ardziej w 
zarządzie miasta i we wszystkie~ J~go . se~~ 
eyaclt powinni należeć ·w poka1..ne1 liczbie 
przedstawiciele nieruchomo!ci własności miej
skiej. 
· I wszystko byłoby w porządku, gdyby nie 
argument podstawowy, na ·który powołują się 
autorowie memoryalu. Zdaniem ich bowiem: 
własność nieruchoma miejska szezególniei w 

Warsza'\\ie jest przedewszystkiem powolana 
do objęcia. zarządu miasta, gdyż dostareza ~ 
dochodów miejskich, orat jedynie odpowiada6 

-bę~ie za zacia..gane przei miasto robov.-iąza
nia ". 

Ten właśnie argument wywołał wrzenieł 
o którem mowa: 

- A skądże to panowie kamienicmicy 
dostarczają dochodów miejskich? Czy ze 
swej kieszeni? Przecież oni są tylko po~red
nikami, . odbierającymi pieniądze od lokate>-
?'Ó1V i wnoszącymi je do kasy miejskiej. 

Teatr i muzyka. 

Teatl' Mały. 
Wobee wyprzedanej do ostatniego miejsca 

widcwni, odegrano wczoraj po raz pierwszy 
w teatrze Malym komedyę I. T. Orszy „Kraj". 
Sztuka, która w pełnych prawdy obrazach 
wskrzesza przed nami epokę popowstani-Ową, 
wywarla na widuich głębokie wrażenie. 

Teatr Wfolki. Dziś „Hrabina" Moniuszki z p. M. 
Rola-Rakowiecką w roli tytułowej. Jutro „żydów
ka" Halevy'ego. 

Teatr Rozmaitości. Dziś i jutro satyn Hohola 
„Rewizor" z pp. Frenklem i Kamh'iskirn w rolach 
qlównych. 

Teatr Polski. Dziś i jutro poemat dramatyczny 
J. Słowackiego ,,Kordyan", z p. Jó:i:efem Węgrzy
nem w roli tytułowej. 

Teatr Mały. Dziś „Kraj", z p. Józefł Rogosli
Pietikowsk~ artystką sceny krakowskiej. 

Teatr Nowości. Dz.i§ ..,Baron Kimmel". 
Teatr Letni. Dziś wznowienie ·wybornej kro

tochwili „Potaseh i Perlmutter". 
Teatr Wspólesesny. Dziś po raz ostatni we.sola 

farsa Mieczysława Swobody "W okopach". Jutro 
„Jan Kiliński". 

I z. 
~ ~wtadomiwa m~: 
1 ·:~ w~49tdlo~," i ':i~ ~y.·d,9 chol'igo, 

Jeden z najbarcmej gorących „demokra· 
t6w" dowqdzil, a •. d°'wqdy popierał cyframi, ~e 

~<„' · ·~ętny właściciel domu mniej wnoSi do ka-

Z )łławy. 
(lforespondeneya własna „Godz. Polaki"). 

Miasto nasze posiadało przed 50-ciu laty 
5-kłasowe progimnazyum, które jednak w ro
ku 1864 zostalo zamknięte przez władze rosyj
skie. Odtad miasto i okolica w poczuciu konie
cznej potrzeby jakiegoś średniego zakladu 
naukowego, wielokrotnie robiło starania u 
władz odnośnych o otwarcie szkoły średniej. 
Starania te jednak. pozostawały bez skutku, 
gdyż władze albo wprost odmawiały, albo też 
stawiały niemożliwe warunki. Dopiero w 1903 
roku, kiedy 1..niesiono w Mlawie składy mono
polowe powstała środ mieszkańców Mlav.'Y i 
okolic myśl skorzystania z tej okolirznośd i 
·wystąpienia z prośbą o oddanie gmachów po
monopolowych na szkołę średnią. Myśl ta zna
lazła poparcie u całego ogółu - wybrano od
powiednią komisyę, która z p. Klickim na cze
le poczęła czynić odpowiednie starania. Wy
brano zaś typ szkoły handlowej ze względu na 
łatwiejsze uzyskanie pozwolenia w ministe
ryum finansów i temwięcej, że gmachy takie 
naleialy d<> tegoż ministeryum. Dzięki pracy 
szczególniej p. Klickiego. który wielokrotnie 
jeżdzil do Płocka, Warszawy a nawet i do Pe
tersburga, starania te nareszcie odniosły pożą
dany skutek. Na utrzymanie zaś szkoły miesz
kańcy Mlawy i okolic zobowiązali się rejenta!~ 
nie pnez lat dtiesi~c opiae.a.6 pewną kwot~. 
Kiedy w 1905 roku, jeszcze przed otwarciem 
szkoły, Rada opiekuńcza zdecydowała się 
·wprowadzić język wykładowy polski, wtenczas 
rzą.d zagroził odebraniem gmachu i znów tyl
ko, dzięki staraniom p. Klickiego, to niebez
pieczeństwo uąunięte zostało, ~ że w 100fi..7 
szkolę otwarto. 

I. •·Glmra: ~J (oicl:ec, ·matka i t. p„ 
'- Kaida Ollaba ajmująoa. się mwodowo 
piel~tw~ 

I. Osoba, w ld6Jej mieWwdu lub po
mi~tt wyd~l się wypadek za

. ~nioota lub. imiercl, 
6. ·.Osoba ~erdzaią~ zajśd.e. 
Na wymi&nione. po 1 - 6 osoby spada o
~ tylko 'Wied'yt gdy przedtem nie było 
680by mbo'Wią'All&f do •onenia. 

§'3. 

Z.:·~ zutabnl~ct~ podejrzenia lub 
blierei, zdanajęee się w publicznych lub pry
watnych ·RP~ u.ldadach polotnic.zych, 
ła?:Woąach, lub ·podobnych illstytucyach, ja~ 
kołs w więzieniach, obowiązek zgłaszania 
cdąty na zanąd7.łj1eym zakładem lub na oso
bie, maJ•cei do tę.go od ®nośnej władzy pole
cenie. 

. . §" 
Zil~zeni-e może bye piśmienne lub ustne. 

§ 5. 

~ od 10 do 800 rubli lub areS?item nie 
mniej tygodnia będzie ukarany, kto nie wy
pehli ciąiąeego na nim na mocy niniejszyeh 
przepisów obo:wtązku zawiadomienia, lub 
priewleoze zawiadomienie ponad 24: godzinny 
'termin, Ucząc od ezasn utrzymania wiado-
·mMet. . 

Pneeiwko roiponądzeni:u · karnemu na
~ okręgu, ustanawiająeemu. karę, nie 
ma apelaeyt. · 

§ 6. 

Ro~pon:ądienie nmiejBZe W"Cho<łzi w tycie 
ł ehwiłą ogtoszenła. · 

Glówuodowodąey wszystkiemi wojskami 
niemietkieini na wschod:r.ie, 

podp,·T. Hindenburg, 
gen&raf„feldma:rszalek. 

OBWIBSZCZBNIR 

W~ię na to. ił kaidy właśeieiel do
mu pQdlug iltniejąoych postanowień obowią
iany :łe&t ~ przed .domem chodnik, o
rn ulicr do potowy od brudu śniegu i lod·;, a 
przy flizgawiey sypa6. piasek lub popi6t 

PneeiwdzialaJw będę karani podług 
prawa, oprócz tego natatd.ią l!ię na poniesieni• 
skutków podług prawa eywtJnego w rad" nio
S:tt\Z~Iiwyeh wypadków, spowod»waJ.)ch ieh 
triebacinością. 

Łódi.. dnia s lutego une r. 
Cesarako--Ni6mtoekł Prezydent Polieyi 

ffll o,,. 

sy miejskiej, nit przeciętny lokator. 
Byt zaś jeden takli który z ealą powagą 

twi~rdzll, ze dwie trzecie Komitetu Obywatel
skiego powinno się skladać·z rządców poszcze
gólnych· d<rmów~ oraz z;e stróżów tychże. Oni 
to bowiem właściwie odbierają komorne od 
lokatorów, a następnie część tego komornego 
wnoszą do kasy miejskiej, wyręczając zazwy~ 
etiaj w tej czynności wlaścicieli domów. 

Może trochę ui. daleko idzie to twierdze-
nie. Ale, bądi eo bądź; za daleko też idą 
wtriciclole domów, twierdząc, Ze to oni „do· 
~Ją "' dochodów miejskich" i te on.i „je
dynie" odpowiada'ć będą r.a za.ciągane przez 
mluto zobowiązania.. 

Lokatorowie niewątpliwie - na ogół bio
r4e ...:.. większe od ogółu wlaśclcieli domów 
ponoszą ciężary miejskie ·i niewątpliwie na 
nich spadnie przeważna czę~ć ciężaru z zaeią„ 
ganyeh przez miasto zobowiązań. 

Bo przecież właściciele domów płacić za 
nich nie, będą, lecz eo najwyżej będą tylko po
~redniezyll w pobieraniu tych zobowiązań. 

Dmycllezas tak samo bylo. 

Xronika warszawska. 
Fałszowanie produktów spożywczych. 
Urząd zdrowia publicznego naznaczył zn.o· 

wu na śwem pn:edwczorajszem posiedzeniu 
szereg kar za nieporządki w sklepach i w do
maeh. Szerok<> też omawiana· była sprawa fał
szowania rozmaitych produktów spofywczych. 
Winnych postanowiono poclągną6 do odpowie~ 
dzialnotci sądowej. W niektórych. · sklepach 
znaleziono korę lipową, którą sprzedawano za 
cynamon i· sttucznie, za pomocą barwników mi
neralnych farbowane masło i soki. Wiele slde
pom nama~zono za te wykroczenia przeciw 
tdrowiri publicznemu surowe kary. 

Smiertelnoś6 wśród dzieet 
Zmienione warunki tycia odbijają się na 

wuośeie śmiertelności wśród. dzieci, zwlasz
out do lat 2-eh. Według danych staty.styęmycb 
w eiągu sierpnia, września, października i li
stopada m\arlo w Warszawie ogółem 200 dzie
ci, z tych 100 poniżej 2.Iat, oo stan<>wi 40%. 

Smiertelność wzra@ta zwłasuza na przed
mie&eil'eh, gdzie odczuwa .się eoraz dotltliw„ 
szy brak mleka. Z tego powvdu Towarzystwo 
Pomocy Sanitarnej na Woli zwróello się do 
władz miejskich z prośbf! o wyasygnowanie 
420 rb. i.a uloienie dla pn.eemiekia Woli o~ 
sobneg~ towarzystwa „Kropla mleka", gdyt 
~el4C8 pod bi am• nu"' w Warszawie 

W pierwszym roku szkoła liczyła. 154 ucz
niów. W latach następny.eh stopniowo otwie
ra.no po jednej klasie w)·iszej, aż do 7-ej włą
cznie; jednoc.ześnie ilość uczniów w szkole po
większała się stale i w roku szkolnym rnrn--
· 1914 wynosiła 274 uczniów. Przez caly czas do 
wojny, dyrektorem szkoły był p. E. Fanka.now
ski, obecny dyrektor szkoly handlowej w Ki<'l· 
cach. Dla ułatwienia pobierania nauki mlo
dzieiy niezamożnej wiejskiej, stara:.1iem dy
rektora i osób dobrej woli z pośród okoliczne
go tlemiańslwa, przy szkole została zafoiona 
b~~ z początku na 25 osób, później ilo~ć ta 
podniosła się do 50. Całkowite ut:!'Zym:w h~ w 
bursie, opieka i pomoc w naukach kosztowała 
90 rubli rocznie. Bursa mieściła się w budyn· 
kach szkolnych. Szkola miała doskonale urzą
dzone !łl.boratoryum chemiczne, z oświetle
niem gazowem i własny'f\l wodociągiem, gabi
net i pracownię fizyczną, czytelnię w języku 
polskim, rosyjskim, n„„mieckim i francuskim, 
środki pomomicze i t. d. Wszystko tapov.ia
dało najlepszą przyszłość szkole. Ale przyszedł 
rok 1914: - 15 i najlepsze nadzieje PI'Ysłl· 

Wskutek ustawicznych l"Uchów wojsk nad gra„ 
· nfoą, lekcye W.etyl.ko we właściwym czasie, 
ale i później nie mogły się roipocąć, gdyś 
uczniowie i nauczyciele rozpierzchli się pt 
kraju, a wrócić później jut nle mog'ł!. 

E.M. 

Ze Lwowa. 
LWOW!ld „Dzfonnlk Polski" ~i~ ihtere-. 

sujący ohruek,; sali sądowej: Nowa austro-węgie?w 
ska ustawa stemplowa, która weST.ła w życie 1 

dniem 1 stycznia b. r.1 zaczyna jut wydawać blo-
gosln:wione skutki: daje się zauważyć znaczny uby„ 
tek wpływających do gqdów . karnyeh i eym1nyeh 
pozwów. U11tawa ta ustanawia wysokość naleiyto.. 
śei stemplowych w stosunku do aa&u n.l.UUa ro1.
prawy: za każde pół godziny 1 kor. POf.tl tem pod
wyższa ona znacznie należytości u. Mln pozew i 
wyrok tak, ie kosrty proeesu, zwlaszeza .jeteli we
gnie on kilkakrotnemu odrocteniu., jak to niMu 
bywa, wzrastają niePomkrnie i ~stokroć pneno
sr.ą wartość przedmiotu sporu. Nie dziw więc., ie wo
bee tego ilość protesów cywilnych znacznie %.ma• 
lala, ku wielkiemu zmartwieniu tych adwokatów. 
którzy z ludzkiej s!abo$ci ciągną zyski. 

W t.oku rozpraw sądowych tdan.ają się obecnie 
a:rc~bawn.e neczy. Oto jedna z stron w wielkim 
ferworem broni swojej sprawy, gdy protokolant po 
krótkiem spojneniu na zegarek, oawiadcza: 

- Uplywa pól godzi.ny. 
. I natychmiast potok wymowy powoda r.rz;y PG' 
z:wnnego mtnymuje edę niemal w pól !Iowa. Oba
wa pnedą.gania proeeeu pnewata nad eh~ wy~ 
toczenia przed sęduą oałe.go zapasu irrgmnentów. 

Ustawa stemplowa zrobiła swoje. 'Rozpra'WJ' od
bywają się literalnie z zegarkiem na stole. 

Ale i rozpraw karnych jest mniej. Chara.lrte:ey
stycmy jest zwlaszcza obecnie mpelny niemal brak 
t. zw. „pyskówek", które dawniej tyle eu.au ~ 
dziom zabierały. Poniewai nie podlepią srogiej • 
stawie tylko sprawy karne, wdrotone pnez pro
kuratora, przeł.o prywatny oskarfyeiel, broniąeJ 
np. swej ezei pned qdetn musi op~ wysoló 
haraez. 

Niejedna "«ięe lro:moer.ka.. która cm.łt.c ~~ o
brażoną UL ja.kiJ mniej polityczny wyru, nfyty pod 
jej adresem prze.z sąsiadkę, a która dawniej pro
cesowalaby się chyba do upadłego, o~ie połknie 
„obelgę". Proces nie „opla.ei się". Przyjemooie s 
ewentualnej wygranej nie równoważy jut l'J'ZYka 
zapłacenia ogromnych koszt.ów. Walmtt'-.k tego ,.J». 
nór" stal się znacznie droższym., jeśli $1~ ł• ehce 
wyprocesować przed trybunatem. 

Byli unmi aa rodłuhL 

Ks. K. Bisztyga pisze z Lublina-:"" Jak wia. 
domo po śmierei ks. biskupa · J~1ldego 
zarząd dyeooz;i lubel'Skiej p~ w ręce 
administratora ks. Zenona Kwieka. W .ro
zmowie i ks. Administratoremt kt-O:ry wysokie 
stanowisko,.zawdzięeza. świątobliwości kaipiań„ 
skiej i wa]omośei dyeeezyi, miałem ~b
ność, potrącić o sprawę byłych unitów podla ... 
skich, których losem na nawo żywo zaintere-. 
sowala się opinia publiczna, z powodu jak 
wieści niosą, propagandy zrunien011ej pn.ez 
ukraińców galicyjskich, a skierowan~i ku. °" 
derwaniu dawnych unitów od obmtdlru laom
skiego i powrócenia na obrządek gre6ki. 

Ks. Administrator, widoemie fywo zainf&. 
.resowany sprawą odrzekł z c.ałym spokojem: 
,„Teśli ehodzi o tę r.zęść dawnych unitów, tt 
dziś łacinników, którzy są pod moim Ml'?lą· 
dem, to nie lękam si~, aby propaganda ukra~ 
ińeów mogla lkzyć na jakiekolwiek powodze
nie. Dziekani pos~ególny<>.h dekanatów o
fiwiadezyli mi imieniem ludności, te lud po 
smutnych doświadczenin{'h b~zwarunkowo nie 
ehce zmieniać obrządku łacińskiego, będąc pe. 
'\\'llym tego,· ie tylko w obrządku obecnym u
bezpieczony jest we wierze katolickiej i wolny 
raz na zawsze od zakusów propag:anady sehy„ 
zmaty<".kiej. Zresztlb jak na razie sprawa się 
przedstawia, przynajmniej w mej dyec.ezyi nie 
znam nigdzie wypadku, gdzieby istotnie taka 
propaganda miata miejsc.a. &! to na razie 
wiead, z któremi i ja i kler mój liczyć 1ię mu· 
simy". 

-~-,.. 
Z żałobnej harty„ 

W Petersburgu zmarł WTudysław Rothert.. S.
rlen z najwybitnfoj~xych mpół~esnydi botaników 
po1skirb. Po uko1\ez.eniu szkól w RyrltE! Wl'ltąpil Rot
hort na wyd:dnl przyrodniczy w Dorpade. któey 
11k01iczył w 18&5 roku, majęe lat 21. W 1889 r. 
habilitował się jako docent peywatny botaniki w 
Kauiniu, stamtąd powołano go na nadzwycajnego 
profesora. w 1897 r. do Chark1;,rwa. gdti& ,, 1000 r. 
v:istaje profosorcm zwycujn~'m; w 1002 r p~

niół!l się do fldN•Y· Po szi'!Śeiu Iatarh musiał opu
~ić uniwersytet ode!!ki i wówc:ui$ otn:Y1nnl od A
ke.demil nauk w Petersburgu miayę mmk:i:nrą !la 
,Jaw(', ~kąd przywiózł wielee eenne mattryałr i 
r.biory botani.rine. 

W r. Hi12 pn~istawfony toMał Roth~rt jako 
kandydat· na katedrę anatomii i tizyologii :ro5Un\ w 
Uniweuyt~ie Jagielloń!ikim, wyburh jednitk wuj-
ny p:rz.e11uodzil utwierdzeniu Rothem na tej kll
tedm. 

Rotbert byt eitonldem 'Wielu na.ukowyell ton„ 
nyatw krajowych i u:.granictnyrh, między innerol 

I cl'llonkiem czynnym Akademii umieJętnoi.ci w Kra
kowie.. 

--



• 

Z innych pis 
czynnik sHy narodowoi. 

Pod tytułem po~;;tszym „Kueyer Pozmui· 
ski" zwraca mvagr~ na znaczenie sit elrn110~ 
miet.nyeb krnjn. W wojnie obecnej, - pisze 
- wymngajt,'rej najwyhzego napięcia wsiyst ... 
ldrh s;iJ moralnyd1 i materralnyeh, orgauir.a« 
cya ~ospodarcza posiada dla obrony narado„ 
wej znal.'r.enie nieslychanie ważne. Od wybu~ 
dm wnjny pott;ga ekonomiczna ·wysunęła ;_,;i~ 
:n:'t pierwszy p1an jnko czyunik posiadający 
ronnjnmiej takie znaczenia jak bitna nrmia, 
prowa1hnna przez genialną strategię. ,Jeźe· 
!i Anglia w tyn1 nnjwięk:;zym katakliimie, 
juki windzial swiat, uwai:a spręiyfitość i wy
trzynmlośf ekonomiczną jako czynnik deeydu· 

j~ir.li Niemcy, rozwija.jt!C nfobywalą po
!ił ektmomicmych, zdolaly otiwróeitl od 
katastrofę, fo czynnik ten musi po~iadać 

"\\' tyciu narodów zm1rzenie niezmiernie donio
~!e11 

I ,jakkolwiek stosunki po wo.inie 11Io7.ą 
dla knidrgn 1. narod~w \VOjnjącyrh, piorws:r.t:~m 
zadaniem pokojO\vej pracy, lJędzic polirzeuie 
!yrh wrszysfkirh \Vartośei t-;po!ccznych, które n= 
lf.~ly zn!l'zrzcniu, Z\\Tórr-niA cnte,...;o za::;uim e-

c!rnnomie:mej, do~to;;owauego do \vyma
·wojem.1yeh, na 1frng1z polrnjowego odro-

i twórrzej prac~'· Lat całych l)f,!rłzie po
trzeba na \vykl'.':wnie ran, zadanych orgnniz~ 

z~nvildtmym w tę kata· 
Najgnrze\ wyjdą z 

>:vo,tny k• oans1tw~1. uie;;zezi;·śrio woi1iv 
riotkn~!ii he;l,f)tl~r<:>litliC•, !ll•;;:rf''.7:'H' l1iefy1J.:o 'of~ 
hnymie kr?.. ro najwal.v 
niejr~zn, war~:dnty prney. 

żeby priywróeić kra,iun1 ty1n mużn•Y.~13 nor~ 
malnego :rozwoju i d<twn:~. siłę, potrzeba hf,;
··ir.if' wh~Jkir11 kapHatu i wytqżonej 

po1k0Je11i.a po\vojcnnego. Zaleta taka jak 
us~:rz1~dr10ilć, chodii o o:;ohlste używanie. 

miejsce wtkód mót obywa· 

ted1uika i organirn
wi1•Jk:in posw.da z1w„~w

za1ehu ... · "ą od niej w wieikinj mforze 
to za::-ada pracy u podstaw ~zi
nosWldll znaczenie tak olbrzymie, 

Gaiicya i E.rólestwo u~ 
~r·af:i;tuie w~lmtek wojny. Przemysł 

w stanic nplakanym. Strad-
ogrnmni:: za;;obv bni~adwa uarodowe 1'0 

które hędtie tncbn odwblae~ zdobv-wa6 od ~o~ 
wa. Na dymiac~:ch ni~mal je:>zcze, 

n~ rn frr.c bn staw fać siły i od·fH'.lr~ 
narndowc,j. · 

W takich \vanmkach pierwszem i na,jważ
llięjszem zada1tlem staje się ratowanie tego co 
posiadamy, a zastamnvi:.mio się nad tem, eo 
uczynić na prr.ycizło~ć trzebn, żeh,i odbudować 
kraj .. 
. Jeże.li spoiriyrny ua ~~rai!ectcńcił.Wo !Kili,;kie 
w Królestwie, ua skrzętne :r„'lbiegi około rato
wania ludnośd uhoglt'lj od nędzy i na zachody 
okol9 zacl}owania iag;.'użonych dóbr narnrfo„ 
wych, to że Krukifihvo w clrwm 
1lbecnej wy1wuujo nh~zmiernio donio-
:.'·fo. Nie nadeszła je:;zczo chwila rozstrząsa

nase: kraj. czekają Jogy i nie man1y 
1.faisiu,i jui o tem, jak 

pnu111~'ii zngospodarn\':ać się u sie
i ważna praei:' ratowania lu-

1Lii 1 bogactw narodow~·ch do pewnego stop-
uia jui dzL?iaJ. 

Ziemia podslnwą W;:.iZP!kie~o żvv:nl~ 
nego organizmu pai1siwcnvegu. Zfr·mia t~, 'NY-
nisxczon.a wolną, usuwa f:'iB z naszvch w 
h:rólcstwie 1 CGalieyL , • 

W Galicyi, stworzono instytucye, które 
\vyt~111~.ty :;ol)fe dwa ccfo akcyi ratun?rn\vej: 
prznścw z pomocą v;la~ricielowi średniemu, 
aby go przy ziemi utrzymać, nrnz, ,.,,,. razie 
hmiany wta:"ddela1 utrzymanie ziemi v.r rę
kach polskich. Akcyą taką zaj~~ć się mnją 
.,Bank ziemski w Krakowie", oraz „Związek 
7,iemfan'' lwowski. W Galicyi rozwija się prze
konanie, że przedewszystkien1 samopomoc 
::-1pnleczna może wydźwign~!ć rolnictwo z polo
.tania truduego i niebezpiecznego. 

Takie w Królestwie zdają sobie ~ptawę :li 

tego, że do najpilniejszyeh zndaJi należy ra
.tnwanie warsitatuw pracy na roli: podiwi
riuięcie zrujnowany\:h gospodarstw rolnych. 
Umożliwienie dokonania zasiewów, zaopatrze
nie w niezbgdne inwentarze, uiatwianie wznie;. 
sienia bud_owli -- oto pierwsza pomoc dla rol
nili:ów. Wszystko to wymaga znacznych środ· 
~:;:ów pieniężnych, których dostarczyć ma pro
.1oktowany ,1Bank Ziemian", przy „Towarzy
stwie kredytowem ziemskiem". Doraźna· po
moc tern konieczniejszą się wydaje, te ciężkie 
c~asy. popychają rolników do pozbywania się 
z1em1, na co czekają węszący dla· siebie żer 
spekulanci. Spo!eczeństwo polskie w Króle
stwie, k~óre tyle okazało rozwagi i e11ergii w 
ratowanm lurlnośd i kraiu znaidzie niewat~· 
pliwie skuteczny sposób i~~ to niebe1pieczeft
~two, zagraża.i<!.Ce rolnictwu, i będzie patra:ii
lo utrzymać tak ważny czynnik dla ż.11:-ia naro
tlowegv jakim jest :Jernia. 

„ Wśród szcz bronL" 
Zruit!a autorka dramatyczna, p. Gabryela 

polska, którn miestka stale we · LwoW:ie, zapad.la 
na· zdrowiu. Odwiedzila ją wspólprato\\-'lliczka „Ga-
zety Wieczornej''. Oto urywki z kb ro:limowy: 

po r;~·itt. 
,„. ·······-·-....._ ______ ..._ __ ~-----------.:..,..;_~~.:......:.. 

. polsGJ nu prowins~. 
Komitet taryfowy zgodzil się, jak podkre-

ślają dzienniki petersburskie,·· na wyda wanie 
wygnańcom bagażu na zasadzie ZwYkłego 
frachtu,· o ile nie· jest to towar. ·W powiecie 
Gorbatowskim· otwarto 4 koriiitety okręgowe 

C1mtrałizimya rasyjskiGb giełd praq„ 

,,_ Priyehodzisz'l - zaczęła autorka ;,Tamte-o 
go·• - C-Oż ta.m dzieje się na: świecie? Riueają bom· 
by, co? llu <lzislaj zabili? Albo • .J wies:u co?„. Nio 
mówmy lepirj o tyrh rzcc;r,ach. Nie lubię.· Nie ehe!"\, 
Kil} chcę.„ " 

Zapofaka !est cl10ra. Ale im d!użej rozmawia, 
tem więcej się o~j--wia. 

Pr!)buji,; napomk11Qć o $polecznej i filantropij· 
nej dzialaJno:jci kobiet w tym okresie czaeu. 

- A ty może takżo naleiysz do tutejszych spo~ . 
lec1.niczek? Przyznaj się I - nal egala Znpolska. ,A„ 
leż ... sadźcie sobie pietruszkę, buraki, marchew i te 
wszystkie gospodarskie rośliny, jak one się tam je
J::zcze nazywają.„ Ja, wirlzis:i:, kiedym jeszcze byla 
·w moim 81.dzie... no wiesz, w tej mojej willi za ' 
Lyczakowską rogatką, pozwalałam. rmdzić w kąciku 
o:J.rodu rozmaite pożyteczne jarzyny, lecz nigdy tam 
ul.c Zfi,jrz~tlarn. Sadżcie wy sobie jarzyny, a ja sa~ 

1 
~i 20 kuratoryów gminnych; w P.1nvlówce zie!n· 
stwo otworzyfo. szkolę dla wygnańców. Niie~ 
gorodzid oddział komitetu· Tatjanowskiego dal 
mieszkania dla 27,780 wygnańców, odzież· dla 
12,880, pracę 4,570, zapomogi ·6,780 'Wygnań„ 
com, i oprócz tego 300 dzieci ulokował w szko
lacb. W Tambowie wydano na, pomoo dla 
·wygmu1ców polskich przez cztery ostatnie 
miesiące ogółem przeszło 100,000 rubli, oprócz 
innych zapomóg i wsparć. (WAT.}. 

'MiIJister spraw }wewnętrznych - OhWo$to~ 
wypowiedział się . za centralizacyą i ogóln 
i:aorganizacyą gield prą.cy. Wychodzi oą: z za~ 
:to~enift: iż w Rosyi aż do ro~poczę~ia op.~i;a.,, 
cy1 ·· WOJ~m:ych . panowała_ w zakresie ]>-J.>acy i 
zatrudmem~ zupełna dezorg~~zacya; Do~l'.ll · .... · 
wybuch WOJllY spow:odqwal~ .rn pewne · , · •·· 
zabrały się do systeµlatycznego uregulo. 
akcyi 11a polu, leiąeem, dotąd pdlogiem~ ... :~."; '§ 

. . . (WA'l\}.'J~·. :4 -----z narymsldcgu . kraju. 
Zdawałoby się,, że przynąjmniej niesz 

śliwcy, wyrokami earękimi . .zesłani aż h~ 
. ~:.-rymskiego ·kraju, wolni ·być muszą <»d', 

1 ~ia wszelkiego rodzaju łapówek. · '· · · 

kwi;1ty, bo zą piękne, bo ja właśnie kocham 
wszy;;tlrn, co może upiększyć żyeio. 

Trzeba byto 8luchać, nie protestując. 

Atoli już za chwilę zachęcona kilku nowo za~ 
.Janpmi pytnnimni, r..aczynam opowiada.i\ jak to w 
wielu domat'h hrn1vskich nakrywa się zawsze o 
jnino lub dwa nakrycia wiQcei dla kogoś, eo przy
chodzi bardzo snmotny i nieszczęśliwy. 

- Aeh, wiem I - przery;va Zapolska. - że.
brze sii; kr.:'I!: n obcych i u swoich! A wy nie czu• 
jt>eił', jnldn to j!~st brzydkie! l gdybyście przynaj• 
mniej umieli popro\vadzić tQ waszą akcyę spolecz~ 
nd pomocy.„ o tak ... jak to czyni Rutowski. .. Ten 
mfat zav.-:cze !';ZCroki, piękny giest. wo wszystkiem, 
co rzynił. To jest właśnie czlowiek rasy. Teraz nie 
mnde we liWO'Nie Rutowskiego i coraz gorzej nam 

dziej o". 
Z ,fa.faz.ej ruzmowy dowiadujemy się, że p. Za· 

pu!:,k:i ma jni pomysł do no\\-ej sztuki. Będzie to, 
,fo.k objaśnia współpracowniczka „Gazety Wieczor• 
ncj", ,,naj:dośliv;sza satyra, jaka kiedykolwiek zosta„ 

i ła napistm~ o kobietach". 
Ale na ra:~ie kwiaty w naszyeh ogrodaeb. mu~ 

: ::;! ush.tfiić 111ieji'lr.a trywialnym kartoflom. Z a-
f1•:i.auczmi autor.ki „żabusi" widzimy, że estetyczny 
pi;gl:)d !.!:l świat ma tcrar. bardzo smutne n nawet 
rlw?Jfr;f! lmnl.rasty :'\ n:etiyv.ristośeią. Kontra.st ten 
H•!f'•:d 11:.;wct w ustnch kobiety i literatki. O Hei 
:;ilnk·j mu.si ·występować to.m, gdzie ,,kartoflarsh~o" 
ii;;wa gromione przez mężc3yzn - chociażby me
rui1iw. U litcr<liki punktem wyjścia jest e:c;ietyczny 
pogląd na życie, u literata - c;:;l:etyr.zny pogh1d na 
polity!._'.!· Ale iydc rzarlko bywa problemom e:::ł.e~ 
ty.~znym, a polityka nie byv.:a nim niJdy - naj
muiej zaś w czasie wojny. Tak, tak, nwśród szczę~ 
ku broni milczą Muzy''.„ 

Z żyda· wygnańców. 
Zał{ładanlo szkuł i oflłlrmmk poisk. w Rosji. ·. 

Rada zjazdów orgaJlizacyj polskich opu~ 
hlHmwala w gazetach moskiewskich i peters'" 
hm·c:kich konnmilrnt naztępującej treści: 

.,Zakłady rnnikmre z język~em ·wyklado„ 
wym polskim o charakterze stał;/m, t. j. takie, 
które mają działać po skończeniu wojny, o· 
twierano hyt~ mogą na mocy nowych przepi
sów obO"witp:ująrych, wyfożonych w pra\vle o 
s:drnlnietwie prywatnem. Pozwolenie na ot
warcie tego rodzaju zakładów mutlw-wych uzy
::;ka.6 nnlcży u odpowiednich wtadz miejsco
wych. Organizacya i dozór uad szkolnictwem 
cza:mwem. dla wysiedleńców na mocy rozpo
rn2dzenin ministra oświaty, wstały powierw
rn· kuratorov;i okręgu naukowego warszaw
·~kicgo, który z1rn.jduje się obecnie w Moskwie. 

I Wydzfa1 V.)'konawczy Uady zjazdów będzie 
pośredniczył między kuratorem okręgu nau-
1.:o-wego wanzawskiego„ a organizar.yami pol'." 
sldemi. Organizacye przeto polskie, które 
p:raf..'11~ założyć szkoty uiisze lub średnie, kur
sy dla analfabetó\\', :kursy ogólno - kształcące 
luh specyalne i zmYodowe .dla wn;iedleuców 
o r.harakterze c1„'1sowym, z języlde'm wyklado„ 
wym polskim, winny zwrócić się do Rady zja
zdów, i podać h!i:isze szczegóiy: jakiego ro0 

dzaju zakład nauirnwy pragną zafoiyć, o ilu 
klasach, dla wielu dzieci, względnie sluclmczy, 
oraz pozoshnrić dane o osobach nauczycieli. 
Rada .ziazdów~ otrz~-mawszy dane, uzyska po
Z\Volenie kuratora okręgu naukowego war„ 
S7.awskiego na otwarcie szkoly w danej miej
scowości. Na skutek starań wydziału wyl~o
nmvczego minister spraw wewnętrzn~:ch obie~ 
cal rozciągnąć moc rozporzadzenia telearaficz
nego generał ~ gubernatora warszawskie<ro z · 
dnia 14 kwietnia 1915 roku, w sprawie ~au„ 
czania w ochronkaeh, na wszystkie ochronki 
utrzymywane przez organizacye polskie w Ro
syi. Według powyższego rozporządzenia mo„ 
~e być udzielana nauka czytania i pisania w 
języku polskim, iednak dzieci starsze winny 
takie pqbierać naul\:ę języka rosyjskiego. Nau„ 
ezać w ochronkach mogą t~kze osoby z "WY· 
kształceniem domowem. ·· Przy zakfadnniu o
chronek należy zachować następujące for:malti 

I ności: zawiadomić o ohvarciu ochronki władzę 
[ policyjną, oraz mieis('owego inspektora szkól 
. J poczt1tk.o_wych. (W AT.)~ . , . • . 

Dola wygnańców polskiGb. 
. W cdtug gazet kijowskich gubernator mos

kiewski hr. Murawjew zawiadomił HKomitet 
Polski", ii stan wygnańeów polskich w t. zw. 
Zwierzyiicn Izmartowskim jest niezadawalają.~ 
cy. Delegaci komitetu ani razu nie · odwie„ 
dzili tamtejszych przytułków. 

Do pism petersburskich douoszą znów z 
Gatczyna, że w okolicy ulokowano w licho zbu· 
dowauych barakach grupę wygnaficów pol~ 
skich. Biedaków trapi obecnie glód i chlOd. 
Szybka pomoc pmistwa i odnośnych komite
tów wojennych · jest konieez:na. Dotychczas 
nikt nie informował się bliiej o stanie· stosun„ 
ków, panujących '''śród tej nieszczęsnej grupy 
wysiedleńców. Jest jednak nadzieja, że 110~ 
fa.tka popchnie odpowiednie kola do zaięcia 
się dolą biedaków. (WAT.). 

idei z Rosyt 
Hs. TrubeGkoj o cebmb wojny. 

W gazecie rosyjskiej ,,Rus.koje Słowo" u~ 
ka.zal się nowy artykuł ks. Trnbeckoja :p. t. 
"Sprawa polska i interesy Rosyi". Autor prze
tlewszystkiem dowodzi, iż obecnie czas jut.wy
powiedzieć się otwarcie o rozstrzygnięciu 
sprawy polskiej, caly bowiem dotychczasowy 
przebieg wYPadków stawia na porządku dzien
nym kwestyę ostatecznych celów wojny, po~ 
wtóre zaś dlatego, ii tę samą kwestyę w-ysuwa 
obecnie przechvnik Rosyi. Po tern wyUuma
eze.niu motywów, dla których czas jest mówić 
o sprawie polskiej, Trubeckoj Uornaczy, jaka 
jest różnica pomiędzy niemieckim i rosyjskim 
projektem co do ostatecznego załatwienia 
kwestyi polskiej. Autor rosyjski stwierdza, po~ 
między innemi, iz ze strony rosyjskiej można 
mówić glównie .i przeważnie o udiieleniu Pol
sce autonomii narodów, nie zaś o zupełnej nie
zależności państwowej. 

Nowa mobilizaGya prawioowGów w Ro~yi. 
Organ kadetów petersburskich „Riecz«< 

zaznacza, iż bardzo dużo znów w prasie rosyj
sldej mówi się i pisze o mającej niebawem . 
nast~pić ogólnej mobilizacyi prawicowców ro
syjskich. Mobilizacya ta ma dojść do skutku 
na wszechrosyjskim zjeździe stronnictw . i 
grup, wchodzących w sklad prawicy. , Zjazd 
ten nie odbędzie się jednak ani w Petersburgu 
ani tez Moskwie, lecz w Odesie. Organi~to
rem zjazdu ma być rada miejska· Od esy .. P.ra
v'iieowcy, ażeby wplynąć na tę ostatnią i uzy
skać jej zgodę na projektowaną akcyę, wybra
li prezwodniczącym przyszłego zjazdu Szcze
g1owitowa, który jest honorowym obywate
lem Odesy. „Riecz" pyta ifośliwie, cey nie
ma dziś w Rosyi ważniejszych tematów po
nad wewnętrzne sprawy prawicowców~ któ
rym prasa rosyjska od pewnego czasu po
święca więcej miejsca, aniżeli wszystkim in
nym problematom krajowym. (W AT). 

Prasa ro&yj81ła o neutralno&Gi 8zweoyi. 
Organ nacyonalistów rosyjskich „"Nowoje 

\Vremia" zamieszcza znamienny artykuł oma-. . ' 
wrnjący sprawę neutralności Szwecvi ·oraz 
stosunki jej do R-0syi. Zdaniem gazety 'peters
burskiej byłoby to bardzo niebezpieczne dla 
Hosyi, gdyby Szwecya ehciała zerwać ze . swa 1 

neutralnością. Rosya powinna też tądać .kate: 
gorycznio, by stosunki rosyjsko-szwedzlrle zo- · 
stały w najkrótszym czasie wyjaśnione,. gdyż 
leiy to w interesla państwowym Roayi, (WAT). 

Hrexztowanie naczelnika po U cyi w· Kijowie., 

se:m wrzód, toczący Rosyę .i :trun zapuścić 
siał swe korzenie, jeśli, jak donosi „Riecz•i 
s?ańcy tamtejsi zwrócili się do Peteiśb. 
ze skargą na gubernatora tomskiego i na 
nika powiatu narymskiego, którzy· dopilsz 
się ciągłych wymuszeń na .zeslańcach i · 
od nich dość wygórowauy9h nawet lapó 
Znany dziennikarz, Siembozko, ~eslan1u 
wno na Syberyę, zloiyl. władzom s 
policmajstra narymskiego, któ:ry z 
nia łapówek zrobił jpż podobno.obowi'ąz. 
dla. wszystkich a wcale popl~tny dla nieg 
stem roztaczania s:wej władzy: policyjn..&j•( 

UliGa w ·ohronio · pijahów.:: 
W Kronsztadzie polfoya. aresztowała 

kilkoma dniami na ulicy : ezl~rech p · 
majtków okrętowych l chciała ieh o·dp 
dzić' do aresztu. W ·ttbronie aresztowanvcll' 
nąl jednak tłum uliczny, który mtądai 'u 
nienia ich, wobec oporu polióyi silą ohcW: 
uwolnić. Przeciw-ko' tlumowi·WYslano 
i zaaresztowano wiele osób, które staną 
wem przed sądem wojennym.: 

fflbartczyny . l Gjganie iamiast lerhdwi'' 
Ciekawa nofatka pQjaWI?a' si~ ~. · 

dniach w prasie rosyjskiej. Jest . to wl •. : 
pewien rodzaj oficyalriej przestrog4 ź 
rząd serbski zmaca s1ę do publiezn · 
syjskiej, donosząc, że wed!ug'n.ajnows 
iormacyi napływa do· Rosyi :.~poro .Alba! 
ków i cyganów, podających się za Ser ·· · ~ 
gnańców i apelujących do go~cinĄ, 
syan. (WĄT.). · 

-',. . 

Rozmaitości~. 
:~~! 

75 marek za picGzeń w dzied beznti~mt 
. ,--.,...;..., 

Wiadomo, że rozporządzehle, dóij,~ 
tak zwanych dni beimięsnych, obo.wiążuje: 
tylko hotelistów, restauratorów~ rzeźi:tlltów,i 
również wląścicieli ·pensyonatów i t. 4~. P~ · 
wdowa w PoznaniU:, mająca na stancyi · 
czy czterech panów! nie wiedząc z p-0 
nic o odnośnem rozporządzeniu,. preytz 
na obiad pieczeń. Było.to we ,wtorek, a 
w dzień bezmięsny. W celu skutec:mego 
prowadzenia tegoz rozporządzepia pe.U 
rządza!a po restamaeyach i pensyonata 
'\Vizye i przypadek zrządził, :źe policyant 
ową wdowę w kuehhi właśnie przy· p 
dzaniu pieczeni, więc zapisał ·ją do 
to otrzymała mandat· kamy na 50 mare · 
tego nalozono je{ 25 mk.· kary Ut to,·; 
miafa u siebie drulrnwanegq plakatu: z b 
niem odnośnego rozporządzenią.. Za 
swoich sublokatorów odwąła?a się je 
sądu, który zniżył kar~ z .75 na 15 m 

Utrudnienia w dowozie przyborów . szpl · 
Według ,~Times'a" WieTu.a Britanl 

sita już, ofie.yalnie, iż oofa udzieląne: p 
nio pozwolenie :ila dowóz PT'AYbOrÓW 
nych i szpitalnych do Niemiec; Austto-. 
i Turcyi ze St:anów. Zfednoczonyeh. p' 
nio· vrzepuszczala ąna te mąteryaly. z . 
kiem wyrobów gumowych, gdyż guma 
być użyta .do :wyrobu obręczy przy ~ot . 
tomo'tłilowych. Amerykański: Czerwonlt· 
poczyni! w Londyriie ·przedstawienie o:· 
cie tego . zakazu, który un1emoźliwia .. · 
rannym i jest aktem wei~dzldm. 

~---

Odsztmdowania • za . ofiary .. ,,Titanica", ':·~~ 
. We~ug doniesienia pism angieJ.Ski~h_'§W'.1 

n1a „White Star'.', do któręj naleW pat:OYłf"x~ 
~,'Titanic„", zgodzila się·w drodi~ ugoqow ·· ·• "'· ' 
placić 6()4,000 dot. odszkodowania ~'.: .. 
osób, które ~az ,2dymluk~!lS-OWYntparom 
poszły cmia 15 k\\-ietnia '.1912 r. na dno . 
skie. Większa ~ięsc . wgpon11118nej · irwo 
być rozdzielona między Arnecykanów:· 

,, . ' 

Do gazety petersburskiej ,)lliec1}' do:qo
azą z. Kijowa, iż zaaresztowan{\ tam b> naez:el
nika policyi śledczej Miszczuka, znanego z'e · 
sprawy Bejlisa. Aresztowanie to wywolaló w 
~?lach nie tylko administracyjnyel!,,ale. i ·per 
lnycznycb sensacyę. Przyczyny aresztowania 
nie są jeszcze znane, ale powszechnie domy
ślają się jakiegoś J?OWażnego . nadużycia .. ·że 
s,trqny' pollcyi kijowsldej. (W AT). . ..'· · 1 Antont M(,krZickl.=i . 

Warszawa•' ErJ'Wa•isu· 1.L: 



GODZINA POiiSKI. 

· )ział G11tmiczny. 
-

,,Ziemia L1Jhelska1
• w numerze s dnia 28 

stycznia r. b. dMosi! 
· W dniach 8 i 9 b. Jll, odbyl się w Krakowie 
.zjazd w sprawie a.pro~ terenu Króle.. 
stwa Polskiego„ okupowanego p~ woj.ska 
austro. - węgi~ .· W zjeździe brali udział: 
delegaci koµlitetów ratunkowych, reprezeritan· 
ei władz okupacyjnyeh, referenci handlowi 
pp.: dr. Tad. Smolwmowski, referent spraw 
przemysfowyeh w gener~mzbernatorstwfe po
rucznik Goebel, · poruemil; Lande, podporucz.. 
nik Kniaziołuekt rohnistrz•Mnisi:ek i kapitan 
E. Skowroński; cłelepd Głównej Rady opi&
kuńezej w Warszawie:. pp. Z. Chmmowski, hr. 
A. Ronikier i hr. Jl&Zl,WDtQW&ld; mproszeni w 
eharakterze dilalaezaw. ęoleemyeh miasta 
Krakowa. pp. dr. Bents,.A.. Prmnowaki, dr. J. 
Steczkowski, F. Stebflt ł Zakrzewski. 

P. St. SliwhiSJd omawiał niedostateczny 
stan aprowbacyf południowo..wsehodnfoh ziem 
Królestwa Polskiegó i zupetny brak niektó
rych produktów. Jako pnyczynę konstatuj&: 
łmdn-Ośei przy wyrabianiu świadectw wywo
wwy~ brak wiadomośei o kontyngencie wy
Wozt>wyut z Austro-Węgier do ziem okupowa
.aydl, spękulaeyę .na zwyżkę przez kupców. 
Jako ·skuteczne r..apobiefenie tym nieprzyja
mym warunkom uwatal referent za konieczne 
przyznanie kontyngensi:i wywozÓwego z Au
lłro-W ~er d-> roz,porządzenia komitetów ra
tunkowych z tetn, by 50 procent kontyngensu: 
byJo. przyznane na wyłączny użytek komite
tów, 50 proeent u! pozostalo dla kupców pry
watnych, któnyby sprzedawali pod ~ontrolą 
komitetów. Wresuie poruszono konieczność 
zjednoerenia akeyi aprowizaeyjnej na catym 
terenie ziem Królestwa. Polskiego pod okupa
eyą wojsk austro-węgierskich,· przez wytwo
rzenie centrali. 

Zebran.i przyjęli do wiadomości wywody 
p. Sliwińskiego t uchwalili: 1) WJ'iednać u sto.. 
sownyeh wladz ujawnienie kontyngensu wy
woionego dla każdej ziemi, ewentualnie ob
wodu. 2) wyjednać oddanie komitetom ratun
kowym całego kontyngensu z tem, te 50 proc. 
przeznaczone będzie na użytek komitetów, 50 
proeent zaś pneznacrone będzie dla kupeów, 
zasługujących· .na zaufanie, 3) wyjednać pole„ 
oonie odpowiednich władz dla komend obwo
dowych, aby te 03tatnie pnedewszystkiem u
względnialy potrzeby komitetów rat.unkowych, 
4) utwonyó oentralę aprowtzaeyjill! w Lubli
nie dla. komit~t6W .ratunlrowyeh ziem; obwC
dów (powiatów). i miast gubernlalnycll, któri
by to centrala posiadala swoje agentuey- wy
Vti.adoweze poia granicami Królestwa, a prze. 

.ski.ego, bilgorajskiego, krasnostawskiego i z.a. 
majskiego; .we Lwowie dla obwodów: chełm
skiego, iómasiowskiego, hrubieszowskiego, 
włodzhnieraka-.wolyńskiego, łuckiego i bwel· 
sldego. · Podział jednak kontygentu jest jesz.. 
cze niewiadomy. Przedstawiony projeltt po„ 
di1a1u kontyngentu przyjęto. Jest on nast~pu
ją.ey: Dla biura rozdzielczego w Krakowie 88 
procent eałości kontyngentu; dla biura w Pio
trkowi.e 28 procent; dla biura w Rzeszowie 24 
prooont i dla biura we Lwowie 10 procent. 

Co do J~kalizaeyi biur rozdzielczych, ze
b~ UlD1lło za pożądane przeniesienie biu-
1'4 z Rzeszowa do Lublina i z Piotrkowa do 
Radomia z jednoezesnem preyłąezenietn ob„ 
wo.dów plótrkowskiego i·noworadomsldego do 
biura rozdzielczego w Krakowie. Przyjęto do 
wiadob\o~ei oświadczenie, że władze wojsko· 
we· z kontyngentu towarów, przeznaczonych 
dla lu<Jnośei, nie mają prawa korzystać, oraz 
te 7$1 kontyngentu dla każdego obwodu ma 
być pozostawiona do dyspozycyi biur rozdziel
czych, 50 procent kontyngentu bez odtrącenia 
7' - do dyspozycyi komitetów ratunkowych, 
reJ.zUt za§ dla kupców i kooperatyw. Sfinan
&0wan.ie całego przedsięwzięcia a.pro\\izacyi 
tej części Polski ma być uskutecznione za po-
mo~ instytucyj finansowych Królestwa. 

* • 

Z okaeyl tego zjarou odbyła si~ w przed
&Jen, to jest 7 b. m., narada pomiędzy przed
stawicielruni komitetów ratunkowych terenów 
Królestwa Polskiego, okupowanrch przet woj
ska austryaeko-węgierskie, a przedstawiciela
mi :firmy węglowej eksportowej T. P. G. w 
sprawie dowozu węgla na te tereny. Z pn:e-
biegu narady tej „Gazeta Radomska" zamiesz
cza następujące sprawozdanie: 

Konferencya z przedstawicielami firmy T. 
'.P. G. wyjaśnila, ie niedostateczny dowóz wę
gla do potudniowo-wschodnich ziem Króle
stwa Polskiego spowodowany jest przez vry
znaczenie tbyt malej liczby wagonów węglo
wych dla linii kolei nadwiślańskiej. Drugą 
przyczyn~, tak braku jak szczególnie· wysokich 
een węgla. jest motność wolnego kupna węgla 
kaminnego gorsz.ego gatunku z odkrywek i 
brak taryfy maksymalnej na ten węgiel. Na 
skutek tego spekuland1 dostarczając węgiel 
gors~ego gatunku, jednocześnie wyw-0tują 
zwyżkę een. Postanowiono wystosować w 
imieniu zebranych memoryat do odpowied
nich wladz, przedstawiający: 1) konieczną po
trzebę zwiększenia ilości wagonów do przewo
ru węgla linią drogi żelaznej nadwiślańskiej; 
2) konieezrut potrzebę dostarczania przede.. 
wseystkiem wagonów firmie T. P. G„ a dopie
ro zby-Wająeych dla odkrywek; S) wreszcie pa
tą,ą· koniet1tność uetanowienia maksymalnych 
taryf na węgiel :i odkrywek, któreby nniemo· 
tljw'fly spekulaeyę na z.wyżkę cen węgla. 

d.ewsz:tstkiem w Krakowie. Si:czegółowy pro- C1ny Gul-· ·1 bnr'!JiL.<m cuklfOUNGh Ilf n1·em"ZB"h, 
jekl ustawy opracować maję pp. Kuliński i nru unuw • "J w u u 

anwiń&kl. Projekt tan byl rozpatrzony na 
tjeździe delegatów komitetów ratunkowych w ,łDeut!ćhe Tagesztg." piS!;e: 
Lublinie dnia 5 brt&go r. h. Od wielu miesięcy toczyła się walka u 

P. Stanliilaw Mikulowskl Pomorski prr,ed„ podwył.s~nie cen na cukier, która obecnie 
stawił wyliczenie bnieemej ilośei produktów u.kończyta się w ten sposób, ie rada związ
pierwszej potrzeby potrzebnych dla prowian„ kowa g 12 na 15 marek podwyżseyla ceny na 
towąnia ziem Królestwa Polskiego pod oku- , euli.:i'er surowy na przy!!zlą kampanię. Zazna~ 
pacyą wojsk aumo.,węgierskich. Według wyli· I czyt trzeba jednak wyraźnie, że podwytszenie 
~:6. p. Miknlowskiego Pomorskiego pot.neba · to nie odnosi się do een cukru w bieżącym 
tnię!i~e 238 wagonów nafty, 273 wagonów roku, lecz ma obowiązywać dopiero od paź.. 
c~ 82 wagonów mydla, 10 wagonów zapa- duernika 1916 roku. 
łek, 10 wagonów iluszczów jadalnych! 94 wa„ Od dawna podnosiliśmy, te podW}"iaze.. 
gonów soli, 4 wagonów świee, 7000 kilogram, nie een na buraki cukrowe jest nieodzownem, 
b.łlrbaty„ 2500 kg. kawy, 7000 kg„ sera S 1 pól a rząd umal konieczn-0ść takiego zanądze:qia. 
wagona rytu, 8 i pół wagona śled.zi, 3,500 kg. I Jak i rozporządzenia rady związkowej wi
bkao, 8500 kg. papieru 3 i pól wagona drob-- dzimy, nie ograniczono si~ na unormowaniu 
nych towarów. . jedynie ceny cukru, ale uwzględniono także 

Okat.ało się w dyslrw!yi, że nie podlegają umowy pomiędzy producentami buraków cu
fłYWOrowj z Austro-.Węgier: mydło, świece, krowych a cuJ.n·owniami. Z drugiej zaś stro
~e jadalne, kawa, eyt. Po obszernej dy- ny od!oiono na później unormowanie cen dla 
skusyi uznano wyliczenie p. Mikulowskiego konsumentów. 
Pem<>mklego za zbyt male i postanowiono za. Ustanowienie tej ceny zależne jest bo
)Qt:nabowa.nie .iwiększyó w dwójnasób z wy- wiem nie tvlko od samej eeny surow~go ou
jątkiem ilości nafty i cukru. Ze względu na kru, ale i od różnicy spowodowanej podatkiem 
to, ie niekt6re n.i&będne towary nie podlega- konsumowym, koszta.rei i zyskami rafineryi. 
.ka wrwoz-0w1 z A~Węgier, postanowiono Najbardziej spornym jest zysk rafineryj, a po
otworzy.ć towanythvo w rodzaju istniejącego wodem do tego są wysokie dywidendy, które 
~.E>$„ dla AU$tro-Węgier i uZentral - Ein- dają. Wedl13 dotychczasowy~h doświadezeń, 
~~ellschafttr dla ziem KróleBtwa Pol· podrożenie cukru wobec konsumentów będzie 
~·' okupowanych pnez armię niemiecką, tylko bardto niemaezne. Moi:iwem jest ró· 
eel1m1 . "1rupywanla i pnywozu produktów z wn1eż, te przy unormowani·1 cen w sprzeda~ 
~ neutralnych na uiytek ziem Krófostwa. ty detalicznej nastąpi stale unormowanie, xe 
Po1*i okupowanych przez wojska ustro- 11t•r.g1ędu na rozmaite eeny eukru w rozmaityrh 

kt6Nby to towarzystwo mialó pra· okolicach Niemiec. Podczas gdy w Berlinie 
wo· pmł"WOZU P.~~ państwo niemieckie. W sprzedają funt cukru po 29 fen., w Królewcu 
cym "1u wybrano delegaeyę do glównej ko- i na zaehodrie ządają tylko 25 fen. Te tak 
mei;dy W Cieseynie. Do delegacyi tej weszli znaezne róinice powodują skargi o przecląte
f);,.t E. . B:<lłimld,. J. Targowski, ąt. śliwiński nie sprrżywców. O bezpośredni em podrożeniu 
ł. fl.-t~ł ew:p mtualM' zamtPM delegata p. Miku· cukru. nie ma obecnie mowy, podwyiszonę 
Owi.UU omorsld. ma być tylko cena na cukier surowy, wypro-

.. W dyskUili nad ustanowieniem klucza dukowan;· t buraków, które urosną latem. Po
podzlatowego produktóy, podlegającyeh kon~ , niewai zaś cukrownie buraki te przerabi ... „ 
tygentowi z A~ • Wf!iier, skonstatowano będą dopiero po 1 października, cukier w han
eittry unędow~ bjura rezdzieleze: w Krako.. dlu detalicznym nie mote w żadnym razie po
wie dla. obwodó': miechtnnkiagot pintzow- _ drożeć wcześniej •. Podwyższenie ceny nie od
skiego, opatEn~·tk1;go, undomierakiego, dą- I dnosi się również do wszelkich starych zapa~ 
browskiego, buskieg?t kitl~ldego. olkuskie- I sów. Wyklueionem jest dalej, aby wobec wi
ga, Jtdrzejowskiego i włoszerowskiego; w Pio- 1 doków cen "''Yiszych,. miało nastąpić podroże-. 

twa. Pierwsze więc rozporządzenia miały wy
raźny cel zapobie~nia zbytniej młżce een. 
Jednakże wkrótce wykazalo się, że wyżywie
nie ludności jest calldem. zapewnione, nato
miast liczyć się trzeba z brakiem paszy. Gwał
townie zaczepiany system rewers.ów wYWOm
wych spowodowal tak ~UUlzne powiększenie 
uprawy zbóż, ie w czasach pokojowych mog11a. 
my ich nawet na pas~ utywać. Ciemnym pun„ 
ktem przy wybuchu wojny było, że nie motna 
bylo przejrzeć następstw braku paszy, a nie 
uwzględniano wtedy, że wielkie zapasy cukru 
na ten eel wziąć się dadzą. Kiedy więc okaulł 
się brak paszy, bogactwo cukrowe przyszło do 
należytego znaczenia. Nastąpiło to zaś tak 
szybko, że wielkie masy nieoblotonego aresz.. 
tem cukru {ten przeznaczony byt wyłącz.nie na 
ludzkie pożywienie) przeszły po zwiększają
cych się cenach w ręce hodowców bydla. Wte
dy jui można było wyrobić sobie obraz, jak 
szybko skończą się owe rzekomo niewyeierpa
ne zapasy eukru. tak, że okazała się konieez.. 
~ość uregulowania i tego. Uregulowanie to o
kazało się naogól praktvcmem. W kaid>mrazie 
zapasy cukru wyrządziły tak hodowcom bydła 
jak i koni wielkie przysługi. Cena cukru uty
wanego na pożywienie ludzi nie przekroczyła 
normalnej ceny w czasach pokoju. 

Można liczyć na to, że wielkie zapasy po
zostaną jeszcze na przyszlorocmą kampanię. 
W kwietniu 1915 r. ujawniło się coś zupełnie 
nowego. Jak wiadomo, cukier może zastąpić 
tluszcze, a jako obowiązek patryotyczny wska
zywano spożywanie cukru. Nastąpilo to tet w 
tak szerokich rozmiarach, że spożyto o 5 mi
lionów centnarów cukru w tym roku więcej, 
aniżeli w lrtórymkolwiek bądź innym. Ekspo:r„ 
tu nie bylo prav.ie wcale, jedynie wymiana za 
inne bardzo potrzebne towary. Z :różnych wlęc 
stron już w zeszlym roku przestrzegano przed 
ograniczeniem plantacyi buraków. Z drugiej 
jednak strony podnoszono konieczność powięk
szenia uprawy zbóż wszelkiemi środkami i zap 
maczano, że nie opłaca się więcej sadzić bu
raków, aniżeli starczy pod nie nawozów azo.. 
towych. Do ostatniego zapatrywania przylączyl 
się i rząd. Rada związkowa nie zakazała 
wprawdzie uprawy buraków, ani teinie ogra. 
niezyla jej przymusowo, ale wydała rozPQrzę; 
dzenie, które pozwalało na zmniejszenie obsie
wu kontr~towo zobowiązanych obszarów o Y.. 
Skutkiem tego obszar obsiany burakami cukro
v,rymi zmniejszył się o 30%. Dalej melasy za
częto używać na paszę i na wyrób sztucznych 
d.rozdży, co znowu zmniejseyfo produkc:;-ę cu
kru o półtora miliona. centnarów. Wskutek te
go wszystkiego mamy znacznie mniej culqu na 
rok bieżący. Musimy pogodzić się z faktem, że 
produkcya cukru eofnęla się o 50 do 60%, czy
li, te mamy go 00 milionów centnarów mniej, 
ńiż zwykle. 

Wreszcie obloienie aresztem wytłoków 
spowodowalo także w pewnym stopniu nie-. 
ehęó do uprawy buraków cukrowych. Gdyby 
więc cukrowniom nie podwyiszono cen cukru 
na kampanię 1916 - 1917 roku, obawiaćby się 
trzeba, że po części ograniczą one swą produk· 
eyę, po części ,;upelnie jej zaniechają. 

Ostateczne unormowanie cen zarówno eu
kru, jak i buraków usuwa tu obawy i poz.wala 
przypu.~zcutć, że i konsument nie będzie nara
żony w przyszłości na jakiekolwiek niespo
dzianki, a rynkDwe .ceny tego niezbędnego ar
tykułu spożywczego nie będą ulegały żadnym 
wahaniom. 

Rząd ro1yj&ki a &pekulaaya zboinwa. 
„Ruskoje Slowo" pisze, że minister handlu 

i pnemyslu, książę Szachowskij, zwrócił się do 
ministra rolnictwa Naumowa z ponownym li
stem (w ciągu trzech ostatnich tygodni jest to 
jut trzeci z rzędu podobny list), w którym wy
raża życzenie zarządzenia jeszcze radykalniej„ 
szych, aniżeli dotąd, śrcdków walki ze sztucz
nem podnoszeniem cen produktów zbofowych. 
Obecnie ceny zboża podniosły się w Rosyi, bez 
względu na dotychczasowe środki obwane, w 
pewnych miejscowościach o 80% w porówna· 
niu do cen we wrz.eśniu. Handlarze ib-Oiem, 
spodziewając się nowej zwyżki cen, nie bacząc 
na wielkie zapotrzebowanie produktów zhoio
wyeb, nie v.'ypuszcza.ją na rynek produktów 
zbufo,\')'Ch ze swych składów1 otrzymujq.c jeri
non0~nie pożyczki z Banku palistwtt. :Minister 
uważa zn konieczm\ by Bank państwa byl w 
pnyszlości oględniejszy przy udzielaniu poty
czek produc~ntom i handlarzom zbożem, są~ 
dząr, że tą drogą rz~dowi uda się zwalczyć spe
kulacyę ihożową. (WAT). 

Roxyjski handel zagraniazriy w r. 1915. 
Wedlug tymcza!Owyeh danych ro~jskiego 

departamentu celnego wgraniezny handel Ro~ 
eyi wyraża się w następujących liczbach: 

p,·zez granire eunpejekie między 1 !'lty~z· 
nia i 27 grudnia mrn r. wywieziono towarów 
za og-ólną sumę 2H9,621,000 rb., wwieziono taś 
r.a 593,6139,000 rb. 

?rzez granice azyatyckie wywieiiono za 
77t525,000, a ·wvrieuono za 407,550,000 rb. 

trkowJ .. .e dla obwodó'!= .. ·.·~.tr. kow@.kiego, nowo- j .ńie cukr. u dla kom;.umentów. 
radom&kie~ .opocz;y~eao, koneckiego, ra- I Kiedy woina wybucll?a, jedynym k!opo-
domskiego, w1enbnieki~ .. Olieekiego) i ko~ I tem by:t-0, eo zrohić :& owymi ogrc -inymi zapa.
'1eą!cldego; w R~wa;.dbl o.bwooów; lubel" 1 sami cukru1 które za~czaj eksportowano i w 

. ltiarro. 1uhartowuieg{), pulawskieg<;i, janow- · jaki sposób zapobiedz upacn·owi ct.":wwnic-

\V ten sposób ogólnej sumie ,1t001,189,000 
rb. ia wvi.iezione towary przedw"'trrwiai~ i:o:i~ 
zaledwie 377,H'VJOi'l rb. za wrwó1\ rz~'h 1.1:~ 
passywa rosyjskiego bilansu handlowego ut 
rok 1915 wynoszą eo najmniej 625 milionów 

"!. 

rubli. ~odac należy, .iż wwiezione pnez rząd 
towary l produkty me sę objęte niniejszem 
obliczeniem, które dotyczy jedynie handlu pry
watnego. 

Zapotrz1huwa1m iełaza w lnyi. 
W edlug sprawozdania towarzystwa „Pm. 

dam.eta" zapotrzebowanie żelaza w Rosyi w 
ro.~ grudnia 1915 r. było bard:ziej ożywione, 
mz w tym samym miesiącu popriedniego roku., 
wynosiło bowiem 7,208,000 pudów wohee 
7,008,000 pud. Ogólna suma zamówień w roku 
ubiegłym wyraża się w liczbie 106 milionów 
pudów, czyli o 3,2 miliona pudów mniej. niż w 
roku 1914. Zamawiano głównie żelazo handlo.
we, szyny k<Jlejowe, b~lki i podkłady. 

rrnjekt podatku dochodowego w Koqi. 
Komisya wybrana do wypratowanin pro. 

jeldu prawa o podaJb.'ll dochodowym zakończy„ 
ta już swe czynno8ci. Projekt rządowy uległ 
zupetnej przeróbce~ komisya bowiem uwzgli;'
dnila większą część życzeń zglosioną przez 
przedstawicieli przemysłu. 

Bank ludowy w Cbodzłeiu. 

I5tniejąey od roku 1913 bank ludowy " 
Chodzieiu miat w roku ubiegłym 349,955 ma4 
rek obrotu. Bilans po obu stronach wykazuje 
229,345 marek. Do dyspo:eycyi walnego zebra~ 
nia pozostało 362,50 marek. Udzialy rzlonk6w 
wynoszą 2,751. m., depozyty 224,449 mare14 
weksle 145,378 mk., fundusz rez.erwowy 550 
mk., rezerwa specyalna 1,230 marek. Czlon„ 
ków na rok 1916 przeszło 86. Dyrektorem b!ll· 
ku jest ksiądz Czeehowski. 

Walne zebranie odbędUe się w CZ"Wartek 
17 lutego o godzinie Ił po południu na pro
bostwie w Chodzietu. 

W grudniu 1915 r. ~k biur pośred· 
niczącyeh w pn.cy w prowincyj. pomalislrlej" 
podał następujące sprawovlanie o stanie ey1.1.
ku pracy w Ks. Pomańskiem do cesarski~ 
urzędu statystyemego: 

W porównaniu z listopadem nie JlAłtltpila 
w grudniu r. z. w prowineyi pomańsldej żadna 
znaczniejsza zmiana w :połoteniu rynlm praey. 
Odczuć się daje w dalnym dUU sapotrze'bo. 
wanie robotników sta.rnych, zwlalUlCl.a wyu. 
czonych. Pozatem zamaesyl sit wi&ld popyt 
na. sily robocze w pn;emys1e metalowyn:t, lMt 
podaży nie zauwdono żadnej. Siły teńslde 111· 
ty mniej p<)iędane; wy~e mę nadmiar pe~ 
sonelu domowego. -

Magistrat berliński don08'4 że wskutek 
wielkiego natloku 'W' sklepach miejskich dl.a 
spnedaty szmałeu i tiwietej wiepr.mwiny u.. 
regulował on sp:rzedat tę w ten sposób, ie 
począwszy od 9 lutego szm4.det sprzedawany 
będlie w skladaeh miejskich tylko w ponie
działek i czwartek do godz. 1 w południ~ a 
świeża wieprrowina tylko w jrodę i sobotę 
od godz. 5 zrana do 8 wieerorem. Spnedał 
szmalcu i świefoj wiepM10winy odbywać się 
będzie w miejskich halach targowych i w 
wiekstej ih:lścl składów. Istnieje umiar po
mnożenia miejs~ sprze.dafy i roai~enenia cza
su !"!pnedafy, skoro nadejdą dostateczne zapa
sy szmalcu i świeiej wieprzowiny. Nikt na wię
c~i niż na trzy karty Wfłzelkiego rodzaju (na 
Sl111alei; na wieprzowinę) ról\"llOOłe!nie towa
rów ln1pować nie mote. 

8erUńslde kuny d11iz. 
'Berlin 10 lutego. Unędowe noton1'it lmrt61' 

dewiJ+, r.a wypłaty telegrafictlM: 

Nowy-Jork 
Holandya 

9/U plar. iąd. 

dolar o.Mt/, - 5.881{, 
i:tUlden :?28tf~ - '!1Jl,T/JA 
koron 11511 1, -- 1511/4 

koron 1511h -- 151•/, 
koron 1511/i Hli•/1 
frank 10'2",'JI „~ 102'!1 

Tl Mia 
f:zWf'l'J'!ł 
Nrirwf'gia 
Sz:wnjl'arya 
Austro-Węgry 
Hnmunia 
Bulgarya 

koron 71.5711, - ';1Jł1tf1 
lei 84.1!, -~ R5 

Iew 1ei;, - 713f • 

Giełda warszawska„ 

5n;.., pot:yl'r.ka m. War-
111.:trnrv :r. r. 1005 • • 

4,1/, 0/ 0 'potyezka. rn. 
Wtmrr.awy •••• 

5•/a li!'lty r.ait. TO'W. 
Kred. m. W tt~z. . 

481 ° (I „ „ 
4J/1 °10 li~y uist. Tow. 

Krerł. :r;ierm;kiego • 
4 l!ifo n 11 

101,50 101.00 

92,25 91,Só. 91,00. 91,~ 
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Antivari I Bul · 

~ongrf:i':l her li I>, .:-~ti obdany! <~zar.łWgórz•~ 
flnl'tem adryai:yekim AnUvari, a w kHka lat 
później Jlrzypndl jej w· udziale jeSLcze jeden . 
port mn~ki. pnlnfa ·y nieco dalej rut polud
nif) Dulr:i~no. W cdległośd zn!młwie 4 ki~ 
kmdrów w HnH f!ł'osłeI nd AnHw1d na prze. 
"lwh'fihm widnie:jQ hia:te 
dmnj; Spiziy, .Pnsiad!m.ki 3.Ustryac:-
kif'.\,i. Spizia zawsze sol~ w oką synów 
C:amwgóry. '\Yo wi;lzicfi jut flagi swe~ 
knh-51..;tce rm faiaf·h - fymriasem los 
~płat.ai figln, l. nie Sphz•;\ lecz Spizza 
pnlknł,"la AntivnrL to, eo dz.łsiaj na~ 
!:ywamy nie je~t niem w istocie. 

Jest to wioska - nowe Antiva~ 
rl1 zwana ina!'zej Pri:;;r.hm, którą Mikoła,j Czar~ 
rm~ri'm;ki, gdy przrpadla, nm w udziale~ oddal 

- l\·losJ.•ii '~;Ęn to\\':łr'?.V~<twn, ktlit-c 
przel,s?.!~1keuiem iej na gród 

pnrtu. Towarzy
:'lfWo tn t~ „,"·hH,nin wh1s!rn t.t'l~h~\ :i.o 
praeuj:~t\ nir W.)?:ilafo ::::h~ 7.hytnfo. Zbmlnwnno. 
I nłe>Jk~ dn Virpazaru, w~ kmumo 1dlka pfanów 
portu, 1 na t!'m konie~. I nnw~.' .. \ntlvrrri dzi~ 
<"ia] nie nirzem Jnk tylko 
~krmr.na 'lVil'i":'k:L 

Zutnka Anłivari ma jednak wk.'telkie dano 

GODZINA 

śe.i: Sandżaku.. W tern powstającem mieseie 
znajduje się hotel wcale okazaly1 jak na sto
sunki miejscowe, z którego trasu roztacza się 

, nie~wykły '\\idok. 
Ponad spienionemi falami ciągną się bło~ 

laiste ląki, na których bia!e domki znaczą 
prCJ$zł& miasto; ponad tern stoki górskie i ta~ 
ra."Y: ciągnąee si~ wg:rąiJ kraju. Oliwne gaje i 
1-:adowate dęhy wie11czą wznoszące się falisto
,t;cl gmtwłm, a tfo panora.my tworzą · nagie, 
wspaniale w dzikofifi grzhiet.y Alp albań~ 
ski'-".h. 

Nn wsehód stąd oko Z<ttl'zymu!t1 się na ły-

1
, syoh górach Rumijskfoh z wyrażnie dostrzegał~ 

npn prlesmykiem Sutorman~ który stanowi 
I poląezenie z Virp~arem nad jeziorem Skutnri. 
\ Sam port przedstawia obraz południowej kra.i-

l ny fiordów, ponad którą iskrzy się kr..vstalicz
ny eter tego cudnego ustronia. 

To je:iit Nowe Antivari, jak dohid osada 

1

1 :~ .l· 1~1r.tizo u~'~żueh:iyeh_ dziejach. Le~z n.az,·w.a 
i m1e;:,sGO\VOi:oC Autivar1 same przez s1~ sa sta~ 
re, należy jej tylko szulmf. w innem mie,iscu, 

I mianowicie dalej w gł~1b kraju. Stare, hbi:n
ryczne Antivari leży w górach po rlrugiej stro-

POGSKI. 

kolosalnym ·murem, z wązkiemi t1lfozka:tni tu
reekiemi, usianemi meczetami, minaretami, 
kąpielami i haremami. Ale wszystko to jest 
porujnowane, zniszczone, a pod ciep1em 
tchnieniem południowego slońca zarów110 luki 
drzwi i pustych okien, jak i mury pokryły się 
bujną zielenią. Cale miasto jest jedną, r~iną; 
lecz w dawnem, przedmieśc.iu wre życie;. tutaj 

. powstało drugie Antivari, rzucone wzd1:ui 
d1ugiei pryncypalne,{ ulicr. 

Rozkład jaz~y 
Grójeckiej kolejki podjazdowe} 

. ważµy od 5 lutego 1916 :r., 

odcltodzą 

Z WarszaWy do. Grójc&. 
5.4() rano 
3.20 pó pot 

'/i Warszawy.do Gt$ry Kalwar;i. 
7.50 rano 
:i.OO 'M pet 
a.oo wieczorem.. 

pnychodq: 
z Gnijea do Warsza:wy. 

11.21 rano 
9.14 wieez. 

z Pia.sec:ma do Wa.rsża:wy. 
. 7.27 :rario. 

Z Góry Kalwaryi do Warszawy. 
1M1 w pol. 
5.17 po pol. 

10.15 wiecz. 

:t 

Naczelny Redak.i:or. Cezfil" Zawiłows~ 
pn tr>nrn, :;.P m1~i•: przc·!:"'?.taltie t1i~ z c.z~uH:m w 
pnrt a rwl11żenfo jei jest w:>pa

nie prlesmyku Sutormmiskiego, doliJ~d droga 
wiedzie przez wspaniale lasy oliwne, roz
postarte urr rozległym stoku gótskim. \:Y 
:iredniowier.zu należalo ono do Wenecyan, w 
1573 r. ·przeszło do Tu:rcyi i odtąd b~·fo raz 
wraz przedmiotem 1.aciętych wnlk pomkd.7.y 
Wenecyą n ()~manami, nż w r. 1877 zdobyli je 
Czarnogórcy i niemal doszczętnie zhurz,vli. Do 
dnia dzisiejszego stare Antivari jest jeszczG 
prezważnie jedną olbrzymią ruiną, okrążoną 

,1\foiej wi12cej równocześnie, wraz z Anti
va.ri przeszto pod panowanie Osmanów ró
wnież Dulcigno, które wtedy i dlugo jeszcze. 
później miało slawQ wielkiego ś1lliazda Pira
tów, największego może na cale wybrzeże al~ 
bańskie. A przyfem jest jak gdyby na to tyl
Iw stworzone. Wzniesione na otwartej skale 
z Imlish1; zatoką o tak wąskim wylocie, że pa
rowce muszą stawać przed wejściem do por~ 
tu. Statki rozbójników morskich mialy tam t~ 
dy dogodną kryjówkę. Z nad urwiska spo
g'l<::da stary zarneczek turecki, domki miasta, 
allio pm~ się pod górę nad brzegiem zatoki, al~ 
ho też d<!gną się wzdtuż drogi, wiodącej do 
starego Antivar:i, a wielka aleja biegnie nad 
samym hrzegiem zatoki. Oto zgrubsza rzucony 
&z.kk tego malowniczego starego gniazda roz.. 
h<>.iników wśród skal spiętrzonych, które co
prawda ani pod względem wartości ekonomi~ 
r.znej, ani też pod względem polożenia i malo
wnkzo~foi krajobrazu nie wytrzymu,je poró
wnania ze swym północnym sąsiadem - An- Druk i nakład: WydawPiGtWO polskie, A. NAPll!BAL!ł : . : 

łl!l''lł'1:•'"tll st•vorrnne na to~ 
hv :rn:4nf naim.nlnym portem ~1m:!'lldm • ca.lej 
:~:manii pólnnrm•j, ~ 1 w1ększej rzę-

\V nfr,dzil'łę dnia 13 lutt~go o g. 8 >viecz. 

w HLł KON TO\VfJ przy nL llziRIDHi Nr. 13 
Samuel Poznańsld 

kaznod:i:leJa S'1l1iSJłlJii w WaH~wl!r 
polskim mh~zyt, urządr.nny 
,;taran iem 

Dla zbiorl)W prywatnych po~zu-
kuje dokumentów, dotyczących 

11t Łodzi, 
jego przemysłu i mieszkańców, zwła~ 
~u:za roczników gazet i czm;;opism, 
kalenda!"zów~ pamiętników, pism ju
bileuszowych, druków Stowarzyszeń, 
itd. z czasów najodleglejszych do 
najnowszych. 

\\'yezerpując.e oferty i1od ,.,Histo1·sa m. 
Łodzi~, proszę składa ci w administra.eyi n i~ 
niejszego pisma. 

i GZYTELłUA 

w ~OSNOWGD. 

t• • I .1vari. 

I 

l(onsulent Prawny 
A. v. Gersdorfł 

(Piotrkowska 84). 
Sprawy sądowe, porady, podania. 

Bł1u1 cz1m:rrn Dl'l 9 do '1. 

łrltmti ± 

Potrzebny 

n 
używany, w dobrym stanie, 
v.rieikości 2 2X3, lub 3 X 3. 
Oferty w dzien. „Godzina 

Polski" pod· „Dywan". 

;eo; w;wm 

ICT 
Zawiadamiamy, że "Godzin~ Polski" prenumerować można na wszystkich pocz

tach tak w Niemczech , · jakoteż na całym terenie, okupowanym przez wojska niemie.c" 
kie. Poniżej podajemy wzór kwitu, który po dokładnem wypełnieniu złożyć należy 
w najbliższym urzędzie pocztowym i uiścić należność abonamentową. 

Prenumerata wynosi bez odnoszenia do domu, 1 Mk. 50 1lliesięcznie, lub 4 Mk. 50 
kwartalnie. 

K\vit do zamówienia „Godziny Po Isk i'•. 
Uprasza się odciąć w tem miejscu. 

• •• „„. „ „-111„ • ••·. - „ ... „ „ „ .„ ... ...., •• „„ „„ „ „ „„ .... „ „ ...... „„ "'„. <r•••. •••. „ •• „ „ • „„ .............. -·· „ „ .......... „ ........ „ ....... „„ .„."'.' .„„ ~· •:--·r· •• • „. :.1„ ... „ „. „ „ „ „ „ „ .... „ „„ •"" ... „ 

Unterzeidmeter abonniert hiermit bei dem Kaiserl Postamt hierselbst 
Podpisany zamawia niniejszem w tutejszym ces. Urzą.dzie pocztowym. 

Titel der Zeitung: Ersch. Ort: Bezugszeit: Preis: 
Tytuł dziennika: Miejscowość: Czas prenumeraty: Cena: 

Lodz Viertelj. 
4.50 ivlk. 

lio~zina Polski 
kwartalnie 

Łódź Monatl. 
miesięcznie 1.50 Mk. 

Vor.„ u. Zuname: ..• „u„ •• „ ... u„ ................ ~ ••• „„ .•.... „ ..• „R# •• „„._.„.u •••••• ~„„„ ••••••••••••••.•• 
(Imię i nazwisko) 

Genauc Adresse ; ·········--····--··--· ••.• „.„ .• „.„H„„.; •• .;. •••• „._,..„._ .. u • .-.„u ••••• ~ •• n.„ •••••••••••••• 
(doktadny n.dres) 
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Ohenstełmnden Betrag erhalten zu haben hescheinigt 

d ..•..... a.„ ••••••••••••• 191-·--·-

!if fM& 

i G. ZAWłłiOWSKf. 
o\,~,··~:~~~ 

. Lekarz-Dentysta · 
S. GORHIN, .. 
Konstantynowska 18. : c l 
Prmmuia od 11-1 1 od 3--:- l ~ł 

~~DEl!li!lii!1ii1i!&l1!18Bllllllillllli1!1!15„llll~"',··~ 

Jądy WOjBHHB WG 'I"; ·~ :l 
Sal?- są,dowa - Procedupi Sj41ł c 

wo1e1111ego.~Poszczególm kaci • ._ 
Szubjeni~e w .cytadeli :- .Egteką;. ·,, 
eye zołmersk1e.-Szub1emca pra;„ 
cuje.-Kat Kurakin. - Smierć ·O·: ' 
krzei.-T ortµro.wanie więźniów.~.• ':.! 

Krwawy· Satrapa. 
Broszura. · toa 40 · g 

Do riahyda w ksi~arn. i ki 
Skład gł.6\vny dla todii; 
.• Promi~0 ń''• ul. Piotrka 
W Warszawie: ksi ~ 

ka, ul. Sena 

Zaraz 

Poszukiwany 

młody człowitł$:i.~~ 
znający gruntownie · J ··· 
niemiecki i buchal 

Oferty w administracyi . 
ka „Godzina Polski", pod,; 

Ogłoszenia drobno: . 

Akuszerka S Z URI.N 
muje z przyjazdu. Sumiellll 
wne Jlorady; dyskrecya. W 
wa. Złota 26-9. 

Poszukiwane 
młeszkani 

z· umeblowaniem iub ·bez. 
daj<ice się z 2 pokoi z 
i pokojem kąpielowym. 
w administracyi dzien. „(i 
Polski" pod ,,1\1.ieszkanie". 

Zaginął paszport , .;. ; 
niemiecki, wydany w todi1, tli: ... ·. . 
imię Józefa Jaszk1ewicza. .·L·t· c 

100-:.i."'t 

IUllUllUli 

9 I Jotlyna w Wm·szswiu 
:: łaźnia:: 

z kamionłaff 
al n 

'' 
O PH 

6 

Najzdrowszy, najhygieniczniejszy· sposób utrzymania czystości 
ciała, zalecany przez lekarzy, zvvłaszcza wobec szerzących się 

chorób epidemicznych. 

Łaźnia ~wleio 111 Onhr~ ''r fil: &uny zastosowano dB 
grm1lnw:1ia ndrmwhma. li • UU U H • Ił. dzisiejszych cięzkicb &Zasów • 

••••••••••••••••••••••••• 

częstochowski, 
~~~- bogato HU&łrowany, dla ludu kafoliGkiego W PoJSGB, lid"• -l!lllilll'lJ .... •. --

c1ma 3ii !mp. na '1lł90 1 i 
Oub 50 f11n.) Jl. - e 

Bo nabycia w anminbtranyi „GDDZINY PD18Kł" w Warszawie, 
w Łodzi, ul. Piotrkowska 86. 

Bena 31i kap. 
(lub 5a t11n.) 

ni. GnmiBlna, I. 10, 




